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Królowie nafty decydują 


© polityce USA na Bliskim Wschodzie. 


Marshall łamie decyzje ONZ 
w sprawie podziału Palestyny 


LONDYN (PAP) — Wćzorajszy „Daily Wor- 
ker” odsłania kulisy nieoczekiwanej zmiany 
słanowiska USA w sprawie planu podziału Pa- 
łestyny. Zdaniem dziennika, zmiema ta nastą- 
piła pod naciskiem czołowych amerykańskich 
gów elanu, m.in. ministra obrony Forresta- 
la, głównego dorądcy prezydenta — admirała 
Leahy, ministra handlu Harrinjdna, dyrektora 
departameniu Bliskiego Wschodu Loy Hender- 
sona i ambasadora USA w Iraku, Wandswor- 
tha, Politycy ci sa finansowo poważnie zaan-| 
gażowani w eksploatacji złóż ropy naiłowej na 
Bliskim Wschodzie i ściśle związani z banka- 
mi Wall-Street, które finansują arabsko-ame- 
rykańskie towarzystwo naftowe: „Aramco”. To- 
warzystwo to zapewniło niedawno króla Ibn 
Sauda, że wywrze presję na rząd Stanów Zjed- 
noczonych w kierunku slorpedowania planu 
podziału Palestyny. W sprawozdaniu, przed- 
łożonym wybranym członkom gabinelu amery- 
kańskiego, wiceprezydent tego towarzystwa 
, iż ulrzymanie współpracy z rząda- 
mi arabskimi jest dla Ameryki ważniejsze, niż 
realizacja planu podziała Palestyny. 

Utrata przez-.przywódców arabskich zauła- 
mia do Ameryki naraziłaby interesy USA ha 
Bliskim Wachodżie na poważne straty. Harri- 
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Obrady Sejmu 


we wtorek 9 marca r.b. 


WARSZAWA (PAP) — 39 posiedzenie Sej- 
mu Ustawodawczego, które odbędzie się 
w dnin 9 marca, przewiduje: 

1) Sprawozdanie Komisji Planu Gospodar- 
czego o rządowym projekcie usławy o naro- 
dowym planie gospodarczym na rok 1948 — 
sprawozdawca poseł St. Jędrychowski. 

2) Sprawozdanie Komisji Organizacy jno-sa- 
morządowej oraz Skarbowo-budżełowej o zło- 
żonym przez Radę Państwa. projekcie ustawy 
o samorządowym funduszu wytównawczym — 
sprawozdawca poseł M. Wysocki 

3) Sprawozdanie Komisji Prawniczej 1 Re- 


gulaminowej 0 rządowym projekcie ustawy 
o upoważnieniu rządu do wydawania dektetów 
z mocą ustawy — sprawozdawca poseł J. Do- 
miński. 


man oświadczył, że zabezpieczenie interesów 
amerykańskich koncernów naitowych na Bli- 
skim Wschodaje jest ważniejsze, aniżeli zda- 
bycie głosów Żydów amerykańskich w zbliża: 
jacych się wyborach prezydenckich. Dziennik 
podkreśla, że o zwycięstwie naftowych poli- 
tyków amerykańskich i ich przyjaciół w rzą: 
dzie świadczy niedwuznacznie fakt, że obecnie 
żaden już z czołowych ministrów USA de fac- 
to nie występuje w obronie podziału Palesty- 
ny, 


BERLIN. PAP. — Zjazd 600 delegatów rad 
zakładowych w Bremie zwrócił się do fede- 
acji związków zawodowych z apelem zarzą- 


Minister Marshall szuka obecnie jedynie il 
sposobów zniweczenia decyzji ONZ w-sprawie| wiedzią, w posiedzeniu tym nie weźmie udzia- 
podziału Palestyny, przy zachowaniu pozorów 


Strajk generalny w Bizonii 


proklamują niemieckie związki zawońowe 


jej popierania. Zdaniem „Daily Worker”, tak- 

tyka, jaką zamierza rząd amerykański w tyłu 

wypadku zastosować, polegać będzie na od- 

wlekaniu realizacji decyzji ONZ, 
LI 


NOWY JORK (PAP) 
stwa 8 głbsami przeciwko 3 wstrzymującym 
się (Argentyna, Anglia i Syria) przyjęta rezo- 
lucję amerykańską, wzywającą Wielką Piątkę 
do rozpatrzenia sytuacji w Palestynie ì złoż 
nia sprawozdania w ciągu 10 dni. Reżoluc: 
tę uchwalono po odrzuceniu poprawki belgi 
skiej, zalecającej odbycie narad bez uprzed- 
niego zaakceptowania zasady podziału Pale- 
styny. Pierwsze posiedzenie Wielkiej Piątki 
w sprawie Palestyny odbędzie się w po 

działek o godz. 16-tej w siedzibie delegacji ra- 
dzieckiej. Wielka Brytania, zgodnie z zapo- 


Pt. 


dzenia strajku generalnego na obszarze Bi- 
zonii jako protestu przeciwko złej gospodarce 
aprowizacyjnej. 


Rada Bezpieczeń. |: 


MOSKWA (PAP) — Agencja TASS donosi 
z Aten, iż szeroko rozraklamowana przez rząd 
grecki ofensywa 8 dywizji górskiej w Epirze, 
napotkała na zdecydowaną kontrakcję ze stro 
ny jednostek armii demokratycznej, Na jed- 
nym z ważnych odcinków frontu po walkach, 
które trwały 50 godzin, wojska gen, Markosa 
wyparły oddziały rządową z zajmowanych 
przez nich pozycji. Na odoinku Filialtes woj- 
ska demokratyczne przeszły do enerqicznego 
kontrataku, 

W nocy z 3 na 4 marca oddziały armii de- 
mokratycznej, openujące w Tessalii,. dokona- 
ły Urugiego w bieżącym tygodniu ataku na 
miasto Almiros. Jednocześnie. żołnierze gen. 
Markosa zaatakowali miasto Etinupolis i, mi 
steczko Nea-Anhialos, położone w odległości 
10 km na południe od Volos. 
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Afryka ma dość brytyjskich gwałtów 


Demonstracje Murzynów w angielskich koloniach afrykańskich przybiereją na sile 


LONDYN (PAP) — W dniu wczorajszym od- 
była się w Londynie konferencja prasowa, na 
której czołowi przedstawiciele Afryki Zachod- 
miej protestowali przeciwko okrucieństwom 
policji brytyjskiej w stosunku do ludności cy- 
wilnej, 


Jak wiadomo, zamieszki na Złotym Wy: 
brzeżu Afryki zachodniej, w miejscowości Ac- 
ora, wywołane zostały akcją policji, która usi- 
łowała rozproszyć delegacje. b. kombatantów, 
domagających się polepszenia ich rozpaczli- 
wej sytuacji finansowej. Mimo represji zasto- 

rara 


Uchwały Komitetu Ekonomicznego 
- Rady Ministrów 


WARSZAWA (PAP) — Komitet Ekonomicz- 
ny Rady Ministrów na posiedzeniu w dniu 5 
marca, zatwierdził projekt dekretu o ustalaniu 
cen niektórych artykułów w przemyśle pry- 
walnym i spółdzielczym. 

Na wniosek: ministra Skarbu uchwalony zo- 
stał projekt rozporządzenia wykonawczego do 
ustawy z dnia 30 stycznia 8 r. o obowiązi 


Unrotowienie przemysłu w Czechosłowacji 


PRAGA, PAP. — Na wczorajszym posledze 
niu rząd czechosłowacki zatwierdził nowy 
skład rady pełnomocników rządu dla Słowa- 
cji, Na czele rady stoi dr Husak, 
Jednocześnie ministrowie * zaaprobowa 
dyrektywy, regulv.zce wprowadzenie admi- 
nistracji państwowej w. przedsiębiorstwach, 
które mają ulec. nacjonalizacji. 
PRAGA, PAP. — Eksperci gospodarcz 
tralnej rady związków zawodowych Czecho- 
słowacji opracowali projekty o nacjonalizacji 
handlu hurtowego i przemysłu budowianego, 


A AEA 2 ELO A RADA 
Kom sja badawcza 
w Tripolisie 

LONDY, PAP. — Do Tripolisu, byłej ko- 
lonii włoskiej, przybyła w dniu wczorajszym 
komisja czterech mocarstw — Anglii, Francii, 
USA i ZSRR, Komisja ma zbadać nastroje 
ludności miejscowej i złożyć sprawozdanie ra- 
dzie ministrów spraw zagranicznych, która 
zadecyduje o przyszłości b. kolonii włoskich. 


OGŁOSZENIA 


DO 1000-60 NUMERU „GŁOSU” 
będą przyjmowane tylko 
do dnia 10 marca rb. . włącznie. 


celem przedstawienia ich zainteresowanym 
ministrom. Projekt ustawy o upaństwowie- 
niu handlu zagranicznego jest już w ogólnych 
zarysach gotowy. W ciągu najbliższego ty- 
godnia przygotowany zostanie projekt ustawy 
o umarodowieniu dalszych gałęzi przemysłu, 
zwłaszcza przemysłu spożywczego. 

PRAGA, PAP. — Czechosłowacki minister 
handlu wewnętrznego oświadczył, że ostatnie 
wypadki w Czechosłowacji nie będą miały 
wpływu na otwarcie w bieżącym . miesiącu 
wiosennych targów praskich. Czechosłowacja 
twierdził dalej minister, pragnie. współpracy 
gospodarczej ze wszystkimi państwami, Mi- 
nister liczy się z żywym udziałem zagranicy 
w targach praskich. 


społecznego oszczędzania. 

Na tym samym posiedzeniu przyjęto wnio- 
sek ministra Przemysłu i Handlu i ministra 
Odbudowy w sprawie reorganizacji aparatu 
dystrybucji materiałów budowlanych. 

Poza tym Komitet uchwalił. przejęcie przez 
Ministerstwa Przemysłu i Handlu przedsiębior- 
stwa państwowego „Centralny Zarząd Wy- 
twórni Materiałów Budowlanych", 

Komitet rozpatrzył również sprawę zaopar 
trzenia w wodę ludności í przemyslu na tere- 
nie wojew. śląsko-dąbrowskiego, zlecając mi- 
nistrowi Odbudowy zorganizowanie państwo- 
wego przedsiębiorstwa pn, „Państwowe Zakła- 
dy Wodociągowe”. 


sowanych przez policję, mimo. koncentracji 
marynarki brytyjskiej i sprowadzenia wojsk 
z sąsiedniej Nigerii, demonstracje ludności 
Złolego Wybrzeża przeciwko wzrastającym 
kosztom utrzymania, przybierają na Sile. 

Liczba ofiar wśród ludńości cywilnej na 
skutek akcji pacylikacyjnej policji, Jest znacz- 
na. Jak wynika z ostatnich doniesień, zginę- 
ło conajmniej 50 osób, a kilkaset odniosło ra- 
ny, M.in, osadzono w więzieniu sekretarza 
generalnego Zwiążku b. Kombatantów, Tama- 
kloe. Na całym Złotym Wybrzeżu został 
wprowadzony stan wyjątkowy. 

Na wczorajszej konferencji w Łondynie 
przedstawiciele Afryki Zachodniej dómagali 
się: 

1) Odwałania- brytyjskiego gubernatora Zło- 
tego Wybrzeża, sir Geralda Greasy, 

2); Natychmiastowego utworzenia, rządu auto- 
nomicznego dla Afryki Zachodniej, praz 

3) zwołania zgromadzenia  konstyjicyjnego 
w celu oddania władzy w ręce ludności Afryki 
Zachodniej. 

Przedstawiciel «studentów Afryki Zachod- 
niej, redaktor Quartey stwierdził, że od czasu 
dojścia do władzy w /Wielkiej Brytanil rządu 
Labour Party, prześladowanie ruchu zawodo- 
wego w- Nigerii znacznie się wzmogło, 
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Grożba wojny o Honduras 


między Guatemalą 


PARYŻ, PAP. — Agencja France Presse 
dowiaduje się ze źródeł dobrze poinformowa- 
nych, że w piątek zarządzone zostało zam- 
knięcie granicy między Guatemalą a Hondu- 
rasem brytyjskim. Rząd Guatemali postano- 
wił wzmocnić posterunki graniczne „Na 
wszelki wypadek”, Posiłki otrzymały jednak 


Masowe strajki we Włoszech 


RZYM, PAP. — Pogarszające się warunki 
bytu robotników włoskich, powodują roz: 
rzanie się ruchów strajkowych. Front demo- 
kratyczny instytucji administracji publicznej 
zwołał do Rzymu kongres na dzień 4 kwiet- 
nia dla przedyskutowania sytuacji. Pracowni 
cy szeregu instytucji państwowych zapowia- 
dają ogłoszenie atrajku, W ohylli obecnej ist 


nieje możliwość ogłoszenia strajku przez pra- 
cowników ministerstwa spraw wojskowych, 
urzędników uniwersytetu w Rzymie oraz pra 
cowników poczty, telegrafu i telefonów, Ist- 
nieje również m ŚĆ ogłoszenia strajku 
rolnego ze względu na to, że rokowania, do- 
tyczące nowych warunków dzierżawy prowa- 
dzone między przedstawicielami właścicieli 
ziemskich (i włościanami -zostały zeywane. 


a Wielką Brytanią 


instrukcję unikania wszelkich prowokacji. Ze 
swej strony władze brył 


kie w Hondurasie 
dalsze 4d- 


ściągnęły na granicę Guatemali 
działy wojskowe. 


JUBILEUSZOWY NUMER »GŁOSU« 


W dniu 13 marca rb. przypada kolejno 
1000-NY NUMER NASZEGO PISMA 


Z tej okazji „Głos“ ukaże się -w zna- 
cznie zwiększonej objętości I zawierać 
będzie bogatą treść oraz obfity dział 
ilustracyjny. 


Uwaga Kolporterzy! 

Dodatkowe zamówienia na '1000-ny 
numer „Głosu“ należy zgłaszać do dnia 
8 marca rb, do Biura Kolportażu RSW 


„Prasa”, Łódź, ul, Żwirki 17, tel, 180-62. 
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Zjazd korespondentów wiejs 


Sztabu Generalnego WP, w Warszawie 
odbył się drugi Krajowy Zjazd Kores- 
pondentów Wiejskich. Zjazd ten zorga” 


Wczoraj w sali Klubu Oficerskiego | referat o aktualnych zagadnie” wsi 
polskiej. 

W godzinach popałudniowyc la! 

dyskusja nad referatem i nad sp. „ami 


nizowała redakcja popularnego tygod- 
nika dla wsi „Chłopska Droga”. Na 
Zjazd przybyło około 400 koresponden 
tów z terenu całego kraju, przeważnie 
chłopów, aktywistów gminnych PPR. 
Zjazd powitał i zagaił obrady redak- 
tor naczelny „Chłopskiej Drogi“ tow. 
Czesław Skoniecki. Następnie przema- 
wiał w imieniu bratniej prasy ludowej 
red. ziennika Ludowego" ob. Ol- 
szews 
Za stołem prezydialnym zasiedli wi- 
cemarszałek Sejmu tow. Roman Zam- 
browski, członek KC PPR tow. Kliszko, 
kier. Wydz. Rolnego KC tow. Chełchow 
ski i kilkunastu przodujących korespon 
dentów „Chłopskiej Drogi". 
Wicemarszałek Sejmu tow. Roman 
Zambrowski powitał Zjazd w imieniu 


KC PPR i następnie wygłosił obszerny 
nA a cdw LAAĄ 


W Londynie 


LONDYN PAP. — W sobotę eakończyły się 
obrady przedstawicieli państw zachodnich w 
sprawia Niemiec. 

Komunikat wydany w wyniku obrad stwier- 
dza, że dalsze rozmowy podjęte zostaną w 
kwietniu. Komunikat dodaje, że „opracowano 
zalecenia w sprawie zakresu kontroli między- 
narodowej nad Zagłębiem Ruhry”. Zalecenia 
te będą przedstawione rządom Stanów Ziedno 
czonych, Francji, Wielkiej Brytanii, Belgi, 

Komunikat nie wspomina o utworzeniu tzw. 
Trizonit, tj. przyłączeniu strety francuskiej do 
scalonej strefy brytyjsko-amerykańskiej, a 
stwierdza jedynie, że „poliłyka gospodarcza 
trzech stref zachodnich powinna być możliwie 
najbardziej skoordynowana”, Omawianie spra- 
wy zabezpieczenia przed ewentualnością no- 
wej agresji niemieckiej odłożono do narad 
kw. *niowych. 

LONDYN PAP: — Prasa londyńska iwypo- 
wiada się dosyć sceptycznie o wynikach kon 
ferencji mocarstw zachodnich w sprawie Nie 
miec. 

Dziennik „Daily. Herald" pisze, 


UWAGA PIEKARZE! 
We wtorek dnia 9 marca 1948 r. o 
godz. 16,30 odbędzie się w lokalu Ce- 
chu Piekarzy w Łodzi, przy ul. M. Cu- 
rie Skłodowskie] 1a 
ZEBRANIE INFORMACYJNE w spra- 
wie projektu nowego Układu Zbiorowe- 
Eo o pracę z pracownikami Przemysłu 
Spożywczego w Łodzi Stawiennictwo 
obowiązkowe. 1643k 


że właści- 


Chodża Nasredin 
wysoko nad głowę i rzucił. nim mocno 
o ziemię. Garnek pękł z brzękiem i roz- 
leciał się na setki kawałków. Wysilając 


podniósł garnek 


się przekrzyczeć swoim głosem szum 
tłumu, Chodża Nasredin zawołał: 

— Więc pomóżcie wspólnie ratować 
garncarza Niaza od lichwiarza i emir- 
skiej łaski. Wszak znacie Chodżę Nas- 
redina, Długi u niego nie przepadają! 
Kto pożyczy mi na krótki czas czterysta 
tangów? 

Naprzód wyszedł bosy nosiwoda. 

— Chodża Nasredin, skąd my mamy 
pieniądze? Wszak płacimy wielkie p3- 
datki, Oto mam zupełnie nowy pas, za 
niego można chyba coś dostać? 

Rzucił na wzniesienie do stóp Cho- 
dży Nasfedina swój pas. 

Ruch i szum w tłumie wzmogły się. 
Do stóp Chodży. Nasredina poleciały tiu 
betiejkl, pantofle, pasy, chustki i nawet 
płaszcze. Każdy uwc!ał za zaszczyt przy 
służyć się Chodży Nasredinowi. Gruby 
właścicie! herbat dwa 
najładniejsze czajniki i miedzianą tac- 
kę i spojrzał na wszystkich z dumą, — 
gdyż ofiarował szczodrze. Stos rzeczy 


GFON/D_SOŁOWIEW 


BRZMCODNASPEDINA 


PRZEKŁAD; 


nurtującymi obecnie wieś. 

Dzisiaj z rana nastąpi podsumowa- 
nie dyskusji przez tow. Zambrowskie- 
go. Referat o roli i zadaniach korespon 
ta wiejskiego wygłosi tow. red. Ska 


kich „£ 


niecki, Po dyskusji nad tym referatem 
najlepsi korespondenci otrzymają legi- 
tymacje prasowe i Zjazd zostąnie zakoń 
czony. 

Uczestnicy Zjazdu zwiedzą dzisiaj w 
godzinach popołudniowych Warszawę i 
drukarnię, gdzie drukuje się „Chłopska 
Droga” oraz inne wydawnictwa naszej 
partii, a wieczorem udadzą się do te- 
atru. 


tła sektora prywatnego 


Zaznaczający śię ostatnia rozwój dzialal- 
mości sektora prywatnego w handlu zagranicz- 
nym, a zwłaezcza'w eksporcie, wymaga bar- 
dziej wydatnego zasilania tego odcinka życia 
gospodarczęgo w kredyty bankowe. Wydział 
Koordynacji Prac Izb Rzemieślniczo - Handlo- 
wych przeprowadzi? bardzo szczególową an- 
Kietę co do obecnego stanu kredytów w tej 
dziedzinie oraz opracował preliminarz kredy: 
tów na r. 1948, Zebrane liczby zostały podane do 
wiadomości bankom, obsługującym sektor pry- 
watny, które w miarę możności zużytkują je 
w. planach. kwartalnych, 


hłopskiej Drogi” Kredyty AKEPOR OWA 


Bandy leśne w służbie obcego wywiadu 


Czwarty dzień procesu szpiegowskiej grupy Andersa 


WARSZAWA, PAP. — W IV=ym dniu pro- 
cesu 'członków szpiegowskiej grupy Andersa, 
sąd zakończył przesłuchiwanie osk. Płużań- 
skiego. 

Ze względu na to, że zeznania oskarżonego 
dotyczyły tajemnic państwowych i wojsko- 
wych, część rozprawy toczyła się przy 

zwiach zamkniętych. Po przywróceniu jaw- 
ności rozprawy sąd kontynuował przesłuchi- 


wanie Phi 


na czas 


wie nie powzięto żadnych decyzji, gdyż kon- 
konferencja była tylko „naradą "ekspertów", 

Tygodnik „Economist" stwierdza: „wydaje 
się, że mimo' dwutygodniowych obrad, stano- 
wiska Stanów Zjednoczonych, Wielkiej Bry- 


Oskarżony stwierdza, że niektóre wiado- 
mości wywiadowcze, dotyczące produkcji za- 
kładów Cegielskiego w Poznaniu, otrzymy- 
wał od swojej narzeczonej — Skłodowskiej. 

Omawlając przywiezłoną przez kurierkę 
„Danute“ instrukcję Andersa, oskarżony wy- 
jaśnia, instrukcja ta została przez niego i 
współoskarżonego Pileckiego przekazana do 
wiadomości podziemia. W tym celu wykorzy- 
stano kontakty go z bandami z tere- 


nie powzieto decyzji 


Utworzenie Trizomi odłożono - 


nieokreślony 


tanit 1 Francji w sprawie Niemiec nie wiele 
zbliżyły się do siebie." 

Inne dzenniki podkreślają, że uchwalono pe 
wne zalecenia, lecz nie powzięto konkretnych 
decyzji. 


Kongres socjalistów węgierskich 


BUDAPESZT (PAP) — W dniu 5 bm, odby- 
lo się otwarcie kangresu węgierskiej -partii so» 
cjał-demokralycznej w obecności prezydenta 
Zgromadzenia Narodowego, Nagy, członków 
rządu 1 licznych _ zagranicznych: dyplomatów. 
Zagraniczne partie socjalistyczne były repre- 
zentowane przez delegatów z Polski, Hiszpanii, 


Austrii, Włoch, Holandi, Belgii, Rumunii, 
Czechosłowacji i Palestyny. Wicepremier i ge- 
neralny sekretarz partii, Szakasits, w przemó- 
wieniu, wygłoszonym przy otwarciu kongre- 
su, podkreślił korzyści uzyskane przez tefor- 
mę rolną i nacjonalizację przemysłu oraz in- 
ne osłągnięcia ustroju demokratycznego We- 
gier. 


Proces sabotażystów Reformy Rolnej 


Prokurator domaga się surowe! kary dla oskarżonych 


WARSZAWA (PAP) — Wojskowy Sąd Re-| tylko krzywdziło chłopa, lecz także zmniejsza- 


jonowy w Warszawie zakończył postępowanie 
dowodowe w procesie o sabotaż Reformy Rol- 
nej. Oskarżycieł publiczny podkreślił w swym 
przemówieniu fakt, że w czasie realizacji do- 
niosłej ustawy o Reformie Rolnej znaleźli się 
ludzie, tacy właśnie jak oskarżeni, którzy sta- 
rali się uzyskać dla siebie osobiste korzyści 
przez pobieranie łapówek za nieprawne wyłą- 
czanie majątków. obszarniczych spod dziala- 
nia Relormy. Postępowanie oskarżonych nie 


KU 


ZOFII BEYLIN 


powiększał się | powiększał, Chorża 
Nasredin krzyczał, nadrywając się: 

— Dosyć, dosyćl Szczodrzy mieszkań 
cy Buchary. Dosyć, czy słyszycie. Siod- 
larzu, weź z powrotem swoje siodło, 
dosyć, powiadam wam. Cóż to, posta- 
nowiliście zrobić z Chodży Nasredina 
rupieciarza? ` Rozpoczynam sprzedaż! 
Oto pas nosiwody, kto go kupi, nie bę- 
dzie odczuwał pragnienia. Podchodź- 
cie, sprzedaję tanio, Oto stare, załata- 
ne pantofle — te napewno już syły 
dwa faży w Mecce; kto je kupi będzię 
się czuł, jakby odbył pielgrzymkę! Są 
noże, tiubetiejki, płaszczel Bierzc.e, 
sprzedaję tanio i nle targuję się, gdyż 
czas jest dla mnie droższy od wszyst- 
kiego! 

Ale wielki wezyr Bachtiar w stałej 
trosce o wiernopoddanych postarał 
slę zaprowadzić w Bucharze takie po- 
rządki, że ani jeden grosz nie mógł u- 
trzymać się w kieszeniach mieszkań 
ców i natychmiast wędrował do skarbu 
emira, aby. mieszkańcom łatwiej oyło 
chodzić z nieobciążonymi kleszeniami 

Napróżno krzv=>sł Chodża Nasredin. 
wychwalając. swój towar. — kupców 
nie było..., 


ło autorytet państwa, wszczeplając nieufność 
do dokonywanych przemian. Prokurator za- 
żądał wymierzenia oskarżonym Barańskiemu, 
Chmielewskiemu 1 Belherawi najsurowszej ka- 
ry w granicach odpowiedniego przepisu oraz 
ukarania osk, Szalrańskiego, „jako odpowie- 
dzialnego za czynności swoich podwładnych. 

Po przemówieniu prokuratora, zabrali głos 
obrońcy. Wyrok ogłoszony zostanie w ponio- 
działek, dnia 8 bm, 


A ROZDZIAŁ XIV. 

W tym czasie niedaleko przechodził 
lichwiarz Dżafar;, torba jego napełniona 
|była złotymi i srebrnymi ozdobami, któ- 
re kupił w złotniczych rzędach dla Gjul- 
dżan. 

Chociaż upływała już godzina zwłoki, 
i starzec ogarnięty był lubieżnym poś- 
piecham, jednakżą chciwość zagłuszy- 
ła w nim wszystkie uczucia, gdy usły- 
szał głos Chodży Nasredina, obwiesz- 
czający wyprzedaż rzeczy, 

Lichwiarz żbliżył się, ludzie go spo- 
strzegli i tłum zaczął szybko rzednąć, 
gdyż każdy trzeci z obecnych był mu 
coś winien. 

Lichwiarz poznał Chodżę Nasredlna. 

— To zdaje się, ty żeś wczoraj wy- 
ciągnął mnie z wody, człowieku, który 
zajmujesz się handlem. Ale skąd masz 
tyle towaru? 

— Przecież dałeś mi wczoraj pół tan- 
ga, © szanowny Dżałarze! — odpowie- 
dział Chodża Nasredin. Zacząłem 
nim obracać i powodzenie sprzyjało mi 
w handlu. A 

— Jakto? W ciągu Jednego poranka 
mogłeś zakupić tyle towarużl — wy- 
Krzyknął lichwiarz ze zdziwieniem. — 
Moje pieniądze przyniosły ci szczęście! 
lle więc chcesz za to wszystko razem? 

— Sześćset tangówl 

— Tyś oszalał! | nie wślydzisz się po- 
bierać taką cenę od swego dobroczyń- 
cy? Czy nie jesteś mi zobowiązany 
swoim dobrobytem? Dwieście tengów, 
— oto moja cena. 

— Pięćseu — odpowledział Chodża 
Nasredin. — Z szacunku dla ciebie = 


nu gór Świętokrzyskich, białostocczyzny, lu- 
belskiego i Pomorza, Płużański przekazał 
również Instrukcje Andersa — dowództwu 
centralnego obszaru WIN, 

` Grupa Pileckiego przekazała do Włoch ob- 
szerną odpowiedź na otrzymaną instrukcję, 
Jak oświadcza oskarżony inicjatywa odpowie- 
dzi wyszła od Pileckiego, zaś opracowaniem 
zajął się Płużański, 

Oskarżony wyjaśnia, że odpowiedź zawie- 
rała opinię podziemia o sytuacji w kraju oraz 
pewne dezyderaty pod adresem ośrodków e- 
migracyjnych. Wytykano m. in, zbyt „an= 
gielski charakter" polskich audycji radiowych 
z Londynu, domagano się specjalnych zagra- 
nicznych audycji radiowych w języku pol- 
skim oraz wysuwano projekty scalenin wszyst 
kich działających w kraju band leśnych, pod 
autorytetem Andersa, 

W ten sposób, jak głosi odpowiedź, część 
zbrojnych band leśnych możnaby ewakuować 
za granicę, reszta zaś band pozostałaby w kra 
ju dla akcji przeciwko członkom partii de- 
mokratycznych i funkcjonariuszy służby bcz- 
pieczeństwa, Odpowiedź stwierdza, że terro- 
rystyczna akcja band podtrzymuje „odpowic- 
dnie* nastroje, 

Na zakończenie swych zeznań oskarżony 
twierdzi, że uważał rzekomo dalszą pracę wy 
wiadowczą za bezcelową í pragnął powrócić 
do normalnego życia. 

Po przesłuchaniu osk. Płużańskiego, sąd 
zarządził przerwę w rozprawie do poniedział- 
kn, dnia 8 marca, 


WROCŁAWSKIE ZAKŁADY 
WYROBÓW PAPIEROWYCH 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodręb- 
nione — Wrocław, ul. Kościuszki 142 
Przyjmiemy od zaraz: 
1 KIEROWNIKA Fabryki Przetworów 
Papierowych 
1 PRZEDRUKARZA  litograficznego 
1 MASZYNISTĘ litograficznego 
1 MASZYNISTĘ do maszyn płaskich 
Wszystkich do Wrocławia, mieszka- 
nia zapewnione do wyboru. Warunki 
do omówienia, Oferty oraz życiorysy 
przesłać de Działu Personalnego wyżej 
wymienionego przedsiębiorstwa, 16509 


pięćset tangówi 

— Niewdzięczniku! Czy nie mnie wi- 
nieneś swój dobrobyt? 

— A czy nie mnie winieneś lichwia- 
rzu swoje życie? — odpowiedział Cho- 
dża Naśredin, tracąc cierpliwość. 
Prawda, dałeś mi za uratowanie życia 
wszystkiego pół tanga, ale twoje ży- 
cie nie jest więcej warte, tek, że nie 
mam do ciebie żalu! Jeśli chcesz kupić, 
powiedz mi twoją prawdziwą cenęl 

— Trzystal 

Chodża Nasredin milczał, 

Lichwlarz zwlekał, szacując doświad- 
czonym oklem towar i kiedy się prze- 
konał, że za wszystkie te płaszcze, tiu- 
betiejki i pantofie można osiągnąć co- 
najmniej siedemset tangów,postanowił 
dodać. 

— [rzysta pięćdziesiąt, 

— Czterystal 

— Trzysta siedemdziesiąt pięć. 

— Czterystal 

Chodża Nasredin był niewzruszony. 

Lichwiarz odchodził, ale znów wracał, 
dodając po Jednym tangu, wreszcie zgo 
dził się, Uderzyli po rękach. Lichwiarz z 
westchnieniem i jękiem zaczął odliczać 
pieniądze. 

—-Przysięgam na Allacha, że prze- 
płaciłem podwójnie za ten towar. Ale 
już mam taki charakter, że zawsze po- 
neszę wielkie straty z powodu własnej 
dobraci. 

— Fałszywa! — przerwał mu LAS 
Nasredin, zwracając monetę. — | tu fie 
ma czterystu tangów. Tutaj jest trzysta 
osiemdziesiąt, ty masz złv wzrok, sza- 
nowny, Dżafarzą! 


TYDZIEN w ILUSTRACJI 
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vznych, Anną Pauker, na czele, 
kaltu ralnej między Polską a Rumunią i przygoto- 


26 lutego be. przybyły do Warszawy rumuńska delegacja middowa z premierem Petru GE 1 ministrem spraw żagłan 
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konsolidacji wewnętrznej Ktaju 


ednoczenie ruchu robotniczego to najlep 
N 


Li Aj 
8marca 1909 roku Kobiety Filadeltil wysały mi Ulice 2 żglaniem ka pi: "Z ć 
nły, ku 1910 1.-. lędzynarodow papare imo- tinapon oje, orężw walce 6 wzmočnionie mokracji ludowej W: ramach akcji jedno 
EŃ Ao SSA REN INE A i ka fróntowej *odbywdją ię: w. Półie "wspólne. kttqsyć marksistowskie dla aktywów PPR:1,PRS, 
3 A zd ciu — tow. O prówadai - wykład z: ekonomli na: wspólnym: kursie'w. Warszawie) 


wa: głoś 
wał fg umatta = dniem Międzymiradowego Św ielar Kobic! 
bier” przy. dorowują się do' św. egó: święła. na agóbnoposkiej Konk i, 


"Budtycy nowa w włęś 


Ww serie =, sakota rolnicza 


Nie darmo są aicznfamii gimna- 
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Hasto odbudowy: odnosi się nie tylko do zniszczonych miast ale również: 
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„ Nie ro Łódź Tar BOM 


Glinik Mariampolski — także, Nie są to wprawdzie kominy. fabryk, lecz ralinerii, dostar- Norweski statek „Chrisian Smith” prey idat do Gdyni na swym pokładzła oryginalnych 
czających 5.500 ton topy nalon ej mięsjęcznie. Glinik lk doskajęka także  vrzelwozów naltowych | podróżnych, Są nimi... lokomotywy, które batdzo się przydadzą dla usprawnienia naszego 
«| transportu I komunikacji kolejowej. 


Jak Sk bara Eca 


Jan Śpiewak 


Rozmowa z Kazimierzem Brandysem 


FTIN prozaik Kazimierz Brandys ASIAS 
wał po wojnie diwema książkami: „Miasto Nie 
pokonane**, oraz „Drewniany koń''. Utwory te, 
jak również fragmenty większego powieściowe- 
go cyklu, drukowane niedawno w „Kuśnicy'* 
wysunęły pisarza na czoło współczesnych proza- 
ików, 

Kazimierz Brandys w zeszłym miesiącu 0- 
trzymał nagrodę Warszawy za „Miasto Niepo- 
konane", 

Udaję się do niego, chcąc dowiedzieć się co 
sądzi o kierunku i rozwoju prozy literackiej w 
Polsce w ciągu trzech powojennych lat. 

Pisarz zastanawia się. Mówi starannie do- 
bierając slawa, akcentując równocześnie naji- 
stotniejsze wypowiedzi, 

Zapisuję uważnie, starając się nie zmienić 
szyku zdań, 

— W pierwszych miesiącach życia kultural- 
nego w Polsce po wyzwolenin postawiono u nas 
postulat realizmm w twórczości literackiej, Po- 
śtulat ten w Wielu wypadkach nie został oce- 
niony z dobrą wolą. Nie lząc jeszcze o co się 
walczy i z czym się walczy, z wielu stron zaczę- 
to go podważać. Tymczasem wystatczyłaby ođ- 
robina obiektywnej chęci zrozumienia, aby wła- 
ściwie ocenić to, co było uajpierwszym okrośle- 
niem tego hasła: niepokój o los naszej twórczo- 
ści literackiej, lęk czy potrafi ona znaleźć dla 
siebie wyjście z drogi dwudziestolecia, która je 
szcze nie dawno mogła się wydawać wielkim 
traktem rozwojowym, a która po wojnie za- 
częła grozić zaułkiem. Błowo realizm na gruncie 
artystycznym nie posiada jednoznacznej zawar- 
tości treściowej: Jest trudne do zdefiniowania, 
Charakterystyczny był fakt, że większej dysku- 
sji, toczącej się dokoła tej sprawy nie było, 0- 
graniczała się ona do wytyczenia zakresu ða- 


konieczność walki z samotnym ukazywaniem 
człowieka, oderwanego od rzeczywistych związ- 
ków ze swym otoczeniem społecznym. Zresztą 
pozwolę sobie zauważyć, że w ciągu trzech lat 
twórczości literackiej w wyzwolonej Polsce da- 
ły się już poznać owoce tego postulatu, Czy bę- 
dzie to dokumentarna proza o wojnie z pierw- 
szego okresu po wyżwolenin, czy też zarysowu- 
jąca się już powieściowa produkcja literacka 


ostatniego roku, w jednym i w drugim wypadku | 


można spostrzec odwrót od psychologistycznych 
tradycji lat przedwojennych. Przykłady narzn- 
cają się same. Nowe utwory Nałkowskiej, 
Iwaszkiewicza, Andrzejewskiego, Rudnickiego, i 
zapowiedź realistycznych akcentów w nowych 
tomach Dygała, Hentza, Otwinowskiego — 
wszystko to świadczy o głębokim przełomie, 
jaki stanowią lafa 1045-46 dla rozwoju prozy 
polskiej, 

— Ozy we własnej twórczości stwierdził pan 
podobne przemiany? 

Wydaje mi się, że tak. O ile oczywiście au- 
tor może bezstronnie zabierać głos w sprawie 
własnej twórczości. Sądzę jednak, że od „Drew. 
nianego koni ty wżez „Miasto Niepokonane' 
do „Samsona* rego niedawno drukowałem 
w „Kuźnicy'* przebyłem dość trudną drogę. 
(Drewniany koń'*, ninja pierwsza książka była 
avalzą psychologii jednego człowieka, Tylko 
wnikliwy czytelnik inógł z niej wysnuć wnioski 
natury społecznej, czy też politycznej. Książka 
ta tkwi głęboko w nurcie dwudziestolecia, wy- 
OOOO ETET 


W ostatnim numerze „Odrodzenia* Jerzy Bo 
rejsza zamieścił o języku literackim artykuł. 
Przytaczamy ga w skrócie. 

„Od czasów Młodej Polski do Ada- 
ma  Skwarczyńskiego i Kaden - Bandrow- 
skiego ciągnie się jedna droga rozwojowa, | 
wsteczna droga wyodrębniania, odosobńiania 
języka literackiego od języka potoczneg, Ta 
linia rozwojowa przetrwała okres okupacyjny, 
To nie był jedyny nurt w literaturze, był to 
jednak nurt popierany przez oficjalną krytykę 
literacką okresu sanacji, W nowej Polsce, Toż 
poczynającej wielkie przemiany w naszym 
kraju, tworzymy nowy styl naszej epoki, No- 
wy sty! epok} — to nowy, rewolucyjny sto- 
sunek do sprawy odnowienia języka, do zaga 
dnienia dialektycenej jedności języka literac 
kiego i potocznego. I jeżeli dla krytyka lite- 
rackiego jest rzeczą zgoła obojętną, jakie są 
osobiste poglądy polityczne Marii Dąbrow- 
skiej — to nie może być obojętny fakt postę- 
powego wkładu stylu tej wielkiej pisarki do 
rozwoju języka narodowego, 
Zagadnienie czytelnictwa w Polsce, to nie 
tylko sprawa wspólnoty uczuć | przeżywań ar 
tysty-literata z narodem, ale w równej mierze 
sprawa wspólnoty języka, pojętego jako zja- 
wiska w ciągłym, nieustannym ruchu i po- 
stępie. 


mego pojęcia odgrodzonia od jego antytez — 
formalizmu, psychologizmu, czy irracjonaliznn, 
jak gdyby nawet sojusznicy między sobą nie 


Ale należy pońkreślić, że nie walczyliśmy o 
narwę, Treścią naszego postulatu była 1 jest 


Kiedyś, przed laty., Adam Mickiewicz w 
rozmowie z Chodźką w 1844 r. opowiadał o 
pierwszym swoim powodzeniu: 

„Pierwszy człowiek, któremu szczerze poda- 
bały się te poezje, był drukujący je zecer: na 
zywał się Bończyk, Pierwsze 500 egzemplarzy 


tyczonym przez Gida, Kafke, w Polsce przez jrzają się we wszystkich częściach cyklu, Akcja 


Gombro) 
oderwał 
bierając sobie za przedmiot zbiorowość ludzką 
bardzo skomplikowaną, bogatą i pełną Sprzecz- 
ności, Pragnąłem pokazać w niej człowieka na 
tle innych ludzj, na tle konkretnych sytuacji hi- 
storycznych. Czy mi się to udało? Zdaję sobie 
z tego sprawę, że nie w całej rozciągłości. Sty- 
szałem zarzuty, że ciąży jeszcze na tej książce 
egocentryzm „Drewnianego konia'', Zarzuty te 
przyjmuję. Spodziewam się, że uda mi stę unik- 
nąć tych cech w moich najbliższych pracach. 
Pracuję obecnie nad cyklem powieściowym pod 
tytułem „Między wojnami**, 
jest „Samson'*. Następne trzy 
„Troja — miasto otwarte'', „Labirynt'', ukażą 
się wkrótce, Zadaniem moim w tych książ-, 
kach będzie przedstawienie zależności losu cato- | 
wieka od zjawisk społecznych. Zaryzykuję 
twierdzenie, że psychologia moich bohaterów 
obchońzi mnie obecnie tylko na tyle, na ile jest 
wynikiem systemu gosj odarczo-spolęcznego, Któ- 
zy ję wytworzył. 

— Czy moża pan już obecnie powiedzięć coś 
bardziej konkretnego o cyklu powieściowym, nad 
którym pan pracuje? 

— Będzie to historia czterech ludzi, Każde- 


mu z nich poświęcam osobny tom. Akcja wszyst- 
kich tomów zazębia się ze sobą. Wypadki nie- 
wyjaśnione w jednym, znajdą swe oświetlenie 
w następnych. Postacie drugoplanowe dd 
UOMOWIU p 


rozkupiono nadspodziewanie prędko. Służące 
i pokojowe kupowały najwięcej, Bystre oko 
Zawadzkiego dojrzała to natychmiast. Biją dru 
gie wydanie, 1500 egzemplarzy..." 

„Kiedy tak w przedpokojach czytają; 
salonach śmiech i oburzenie”. 


w 


A zatem nakład pierwszy poezji Mickiewi 
cza wzrósł nagle dlatego, że język ich był ja- 
sny, prosty i zrozumiały dla służących i po 
kojowysh, że był to jezyk narodowy. Po- 
twierdza to list Kajetana Koźmiana e marca 
1827 r, do Morawskiego, 


„Sonety Mickiewicza najlepiej oznaczył Ma 
stowski jednym słowem: Paskudstwo. Nie 
wiem, co w nich można znaleźć dobrego. 
Wszystko tatarskie, ale nie polskie,.. Mickie- 
wicz gmatwanina słów niepojętego języka, 
niepojęte i dzikie pomysły baje.., Mickiewicz 
br”dny, karczemny... Mickiewicza niesforny za 
pał rozdmuchały brudne litewskie pomywacz- 
ki, itd, itd; 


Syn Kajetana, Andreej Koźmian, tak się od 
zywa o Śonetach: „Cóż to są Sonety Mickie* 
wieza, za którymi szaleje Moroziewicz i iłu 
maczy już po francusku i anglelskuł Lecz ja 
Je dopiero po francusku rozumiem i dlatego 
też namawiam Morozewicza, żeby dał tytuł: 
Tłumaczenie Sonetów M-a na język francus- 
ki, dla Polaków”, 


Tak oto walka między klasykami a roman: 
tykami była przede wszystkim bitwą o język 
Rewolucja jakiej dokonał Adam Mirkiewicz 
w czytelnictwie poezji, polegała na tym, że 


Pierwszą częścią | 
„Antygona: *, | mu do lewicy. Będzie to bohater ostatniego to- 


jeza i Szulca. Pragnąłem się od niego | toczy się w latach 1934—1946 w Warszawie, w 
już w „Mięście Niepokonanym!', wy-( przemysłowym mieście P., którego pierwowzo- 


rem jest Łódź, w majątku ziemskim, a ponadto 
za granicą, przeważnie w Paryżu. Punktem 
zwrotnym w przygodach każdego z czterech bo- 
haterów jest dzicń 1go wrześńta 1939 roku. 
Dzień ten przołamuja każdy z tomów na dwie 
części, Bohaterzy cyklu to: młody żyd, ofiara 
antysemityzmu i prześladowań niemieckich, sta- 
ry aferzysta. wytwór amoralności systemu kapi- 
talistycznego, intelektualista-literat, na którym 
mści się brak światopoglądu politycznego. I o- 
statni najważniejszy z moich bohaterów, młody 
chłopuk, który odbywa trudną drogę od faszyz- 


mu, którego sen, idnologiczny ugruntuje ideo- 
logię całości, 

— Czy książka nie będzie za trudna dla 
przeciętnego czytelnika? 

Napowno nie, Przykładam dużą wagę do 
tego, aby pisać językiem prostym 1 zrozumia- 
tym dla wszystkich i, nie sądzę, aby to stało w 
sprzeczności z moim artystycznym poziomem. 
Przykład „Miasta Niepokonanego'* przekonał 
mnie, że należy pisać prostymi słowami o pze- 
czach, które obchodzą wszystkich. 

— Rzeczywiście, „Miasto  Niepokonane'* 
zdobyło sobie wielką popularność, czego dowo- 
dem jest to, że została ono przetłumaczona na 
języki angielski, francuski, włoski, czeski 1 
serbski. 
tra 


TOMI 


PANOW 


UDO 


Język literacki i język potoczny 


w okresie, kiedy między językiem literackim 
a językiem potocznym powstała przepaść, 
miał odwagę | siłę, wbrew snobizmowi ówcze 
snych salonów, język literacki przełamać i 
rozłupać, stworzyć dlań szerszy oddech 
i okno na śwłał - 


Mickiewiącz i romantyzm dokonali więc re 
wolucji w zzytelnictwie 19 wieku dlatego, że 
wraz z wspólnotą uczuć przynieśli wspólnotę 
językową e narodem, A być rewolucjonistą 
—to wielkie słowo Pozostaje ono jednak pu- 
stym dźwiękiem, jeśli się nie potrafi przeła- 
mać szablemu i skostnienia w codziennej prak 
tyce i pracy literackiej, 

ia ar 


Słowiańska kronika kulturalna 


W nowowznoszonym jugosłowiańskim mie. 
ście filmowym Koszutniaku pod  Belgradem 
praca budowlane i instalacyjne posunęły się 
tak daleko, ża niektóre atelier są już zupełnie 
gotowe. Przystąpiono już tam do nakręcania 
pierwszych filmów dokumentąrnych. 

TJ 

W Lublania istnieje wydawnictwo książek 
dla młodzieży pt. „Młoda Książka”. Ostatnio, 
aby zachęcić pisarzy do prac nad literaturą 
dziecięcą, wydawnictwo to rozpisało konkurs 
na najlepszą książkę dla dzięci. Pierwsza na- 
groda wynosi 50 tys. dynarów. 


ierz Brandys 


"Miasto Niepokonane” 


(Fragment) ` 


„Dozorcą stat przed domem, oparty o szpadel, 
w 0zapeo zeuniętej z czola, i poruszył wąsikiem 
na mój widok, 

— Oludziak z pana. — Przyjrzał mi się z 
krytyczną troskliwością. — Inteligencja schnie, 
panie, jak wiór. niszczą nas przed własnym 
skonaniem, chyba, że ta ziemią człowieka na- 
karmi, — Wbił szpadel, dopchnął obcasem i 
podważył płat gliniastej ziemi, porosłej rzadką, 
awiędłą trawka. — Dobra to ona nie jest — 
miruczał z tkliwą niechęcią — ale zawsze grunt. 
Pamiętasz pan Sułka? Z wierzchu, panie, mierz- 
wa, kudły żółte jak gnój, a w środitu chłopisko 
twarde i uparte, swego: nie puści, To właśnie 
jak ta ziemia. Dostaniesz się, człowieku, do 
środka — komieii. Szkop zęby połamie, a nie 
mgryzie. Krowę zabiorą, ale pola na auto nie 
załadują: konie wezmą — to babą zaprzęgnie 
„lo pługa chałupę spalą — zawsze dąb w lesie 
zostanie. Na ziemię nie ma sposobu, panie sza- 
nowny. — Westchnął i oparł się znów na szpad- 
lu, patrząc z namysłem w przekopaną ziemię. — 
Skreć pan sobie — powiedział po chwili i po- 
częstował mnie tytoniem. — Jak zdrowie ma- 
musi? 

— Dziękuję, trzyma się jakoś? 

— Ano, to Bogu dzięki. — Poprawił zsunię- 
ka siwe kólko 


szłym 
ek cicho, jak gdy- 
— Do Wrocławia, Pi 


sat z fydzień teniu, że mu tam nieźle. Cukierki 
we fabryce nadziewa. 

Spojrzał na mnie przygasłymi oczami. Był 
w nich zapiekły, zmęczony żal í jakiś wstyd za 
te niemieckie cukierki, które nadziewał jego 
syn. 

—-I wszystko przez moją złość, panie sza- 
nowny, Powiadam mu: „Leć, Zenek, do firmy 
na Marszałkowską, żeby hydraulika przysłali, 
bo u sędziny rura pękła i woda się leje za kol- 
nierz temu szpicowi z trupią główką, co to u 
majorowej wieczorami grywa. A ou mi na to 
z pyskiem, żebym pomocnika sobie wynajął, bo 
on czasy nie ma. Myślę sobie: chłopak nie bez | 
racji, mczy się przecie, nie wyleguje. Uważa 
pan, poszedłbym może sam, ale on jeszcze z nad 
e krow mi z tego, jak dęba 

Zenek, ze mng wojny 


stanęła 1 mówi 
nie prowadź, bo Hitlera w domu nie będę trzy- 
mal, jak mi Bóg miły, Idź gówniarzu, po hy- 


dramlika i nie wracaj aż z nim. „No, i masz 
pan — poszedł i nie wrócił. Łapankę pod s3- 
mym hydraulikiem hycle wściekłe urządził. Wi- 
dzialem go jeszcze na Skaryszewskiej, wystawił 
z okna tę łepinę swoją i krzyczał: „Tatko, nie 
martw się, w kupie z innymi jadziem!'* Jeden 
tam, panie, krzyk i jeden płacz. Baby chlipig 
z za płotu, tramwajarz znajomy do góry mnie 
na plecach podsadza, a ja okrakiem mu na kar- 
ku siedzę i oczami mrugam. „Zenek'* — wołam, 
i ani rusz dalej, Gardło mi coś, panie, ścisnęło, 


a tramiwajarz krzyczy spode mnie, że nie koń. 


Poszliśmy z tego logu całego na kieliszek, i 
patrz pan — człowiek w złem i dóbrem do al- 
koholu ciągnie. Znam jednego, co pięć razy już 
się bimbrem zatruł: za szwagra w Oświęcimiu, 
za ciotkę, co w pięćdziesiątym roku za, wdowca 
zamąż poszła, i trzy razy za Tobruk, Taki już 
pociąg w człowieku. 

Odrzucił papierosa za siebię i znów wbił 
szpadel w ziemię. Przysiadłem na ławeczce, pa- 
trząc jak z zeschłoj trawki wyzierają' tłuste, 
wilgotne kawałki, 

— Tak — powiedział po chwili — to wielkie 
zmartwienie, Ale po pierwsze żadnej w tym pa- 
na winy nie ma, bo chciał pan przecież tylko 
chłopca nauczyć szacunku dla ojca, a po drugie 
— chłopak wróci zdrów i cały, zobaczy pan. 

— Ja też żak sobie myślę — szepnął mi pou- 
fale, siadając koło mnie, — Człowiek pociesza 
się, jak może, Ala nieraz żal mnie zalewa, że 
nie ma na świecie sprawiedliwości, Chłopca, pa- 
nie, co zgrzeszyć jeszcze nie zdążył, z ulicy mi 
biorą, a tu kurwa niemiecka, majorowa, z tru- 
poszem się na kradzionych puchach wyleguje. — 
To jest sprawiedliwość? — zdenerwował się na 
gle i splunął ze złością. 

— Więc ten leutenant dalej u niej bywa? — 
zapytałem, wspominając dawne walce, które 
brzmiały nad sufitem. 

Dozorca wzruszył ramionami. 

— Bywa? — zachichotał szyderczo. — No, 
jak pan lubi delikatne słówka, to, owszem, by- 
wa. Dzieciaka jej nawet przyrządzi! parę dni 
temu. Masz pan go, tu się grzeje. W sam raz 
mn takiego ojca. — I pokazał mi coś pa'cem na 
ziemi. K 

— Co takiego — zdumiałem się — nie prze- 
cie nie widzę? Jaki dzieciar. żartuje pan chyba? 

— Jest dzieciak — upierał się dozorca — 
patrz pan dobrze w ziemię. Synek podobno, cho- 


ciaż czort wie, jak to u nich poznać, Widzi pan 
Już? 

a Widziałem. O dziesięć krokków od nas powoli 
grzehał się mały żółw. WIókł się ku nam zerka- 
jąc wypukłymi oczkami i dźwigał na wygiętych 
łapkach swoją skorupę w stronę naszej ławeczki. 

— Zma już człowieka, paskudztwo — trącił 
mnie łokciem dozorca, i spostrzegłem, że w jego 
oczach niesmak walczy z jakąś nienfną serdecz- 
nością. — Parę dni temu, uważa pan, truposz 
go z Grecji majorowej przywiózł, Coś takiego 
jeszcze się nigdy na Ochocie nie chowało. Spójrz 
pan na te Ślepia. Łeb ciasny jak palec, a jed- 
nak swój rozum ma, Już we mnie słabość do 
stworzenia zwąchał i codzień tn się grzeje jak 
ziemię kopię, Patrzy na mnie, głosu nie wyda, 
aż mi czasem głupio się jakoś robi i sam do 
niego nieraz zagadam o tym i owym, bo zawsze 
przecie to żywe, choć ohce. Tytus się nazywa — 
dodał z pewnym szacunkiem i wysunął do żół- 
wia koniec buta, 

— Tytus? — podjąłem trochę konwencjonal= 
nie, czując tu jakis wewnętrzny konflikt mię 
dzy patriotyzmem i zabobonem a ludzką sym- 
patią dla fauny. Dozorca kiwał głową z rzewną 
A gdy żółw wysunął łebek i obwąchiwał 

ni 


— Tytus — powiedział — tak go nazwali. 
Nawet imienia szkoda dla takiego brzydactwa. 
I nic, tylko ślepia szczerzy, Tfu! — gpluną? na 
biedne zwierzę z nagłym obrzydzeniem. — Nie- 
dość, że człowiek musi na to patrzeć, to jeszcze, 
panie, na ścianach kredą go wymalowali, Przejdź 
pan ulicą na każdym domu go zobaczysz, Po- 
myślalby kto. że taki śliczny, wywłoka, — I rū- 
szając wąsikiem z ponurą czułością, kółysał 


czubkiem buta, na którym żółw oparł łani, 


"e 


Święto Kobiet w- Łodzi 
Akademie w dniu dzisiejszym 

Komitet Organizacyjny obchodu Święta Ko- 
biet w dniu 8 marca urządza w dniu dzisiej- 
szym w Łodzi szereg akademii, 

O godz. 13-tej w Teatrze Powszechnym TUR 
przy ul. 1l-go Listopada odbędzie się Central- 
na Uroczysta Akademia, na którą złożą się: 
część oficjalna oraz przedstawienie „Omył- 
ki”, Referat pt. „Osiągnięcia kobiet w walce 
o postęp i demokrację” wygłosi ob. Obuchow- 
dka. 

Poza tym odbędzie się szereg akademii 
dzielnicowych. 

Na Karolewie w dniu 7 bm. o godz, 16-tej 
w świetlicy PZPBW Nr 22 (d. Kroning) ul. Kąt- 
na 39-41, wygłoszony zostanie przez ob. Kiel- 
ską referat pt. „Kobiety a plan trzyle! Na 


Gdy kohlety amerykańskie 8 marca 1909 
roku urządziły manifestację, żądając równo- 
uprawnienia i prawa głosu — nie myślały, że 
dzień ten przejdzie do historit, 

W 1910 r, pierwszy Międzynarodowy Kon- 
gres Kobiet w Kopenhadze, obradujący pod 
przewodnictwem Klary Zetkin proklamował 
8 marca — Międzynarodowym Świętem Ko- 
biet dniem wałki o pokój, równouprawnienie, 
ochronę pracy koblet i młodocianych. 

W krajach panowania kapitału prześlado- 
wano postępowy demokratyczny ruch kobiecy. 
W Polsce przedwrześniowej szło się do wię- 


całość uroczystości złoży się bogata część ar- 
tystyczna, 

W dzielnicy śródmieście w lokalu Teatru 
„Gong” o godz. 1i-tej odbędzie się akademia, 
na którą złożą sią referat pt. „Rola kobiety 
w dobie dzisiejszej” oraz część artystyczna, 
zawierająca w programie recytacje oraz tańce 
ludowe. 

Na Bałutach w lokalu świetlicy dzielnicy 
PPR przy ul. Zgierskiej o godz. 17-tej wyglo- 
szony zostanie odczyt „O Światowej Demoktar 
tycznej Federacji Kobiet", w części artystycz- 
nej wystąpi zespół świetlicowy PZPJ Nr 8, 

W Rudzie Pablanickiej odbędzie się o godz, 
17-tej w świetlicy PPR akademia, na której 
po okolicznościowym referacie wystąpi orkle- 
stra i zespół świetlicowy ŁKD. 

W dzielnicy Widzew o godz. 15-tej w loka- 
lu szkoły j Nr 81, ul. Armii Czer- 
wonej 41. Na program urządzonej akademii 
złożą się referat ob. Korycińskiej i występy 
artystyczne zespołu Wojskowej Szkoły Poli- 
tyczno - Wychowawczi 


zienia za udział w obchodach 8 marca. 


Spadkoblercą najlepszych tradycji między 
narodowego ruchu kobiecego — Śwlatowa De 
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Prezydium Komitetu Wykonawczego S.D.P.K. 
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Dzień 8 marca 


Nr 


- to dzień manifes- 


tacji wszystkich świadomych idei de- 
mokracji kobiet świata na rzecz pracy 


dla pokoju i lepszego jutra 
a AE e 


m WAM 


mokratyczna Federacja Kobiet (ŚDFK) na 
swym Kongresie w 1945 r, weżwala kobiety 
calego świata do obchodu B marca pod hasła 
mi: pokój, demokracja, szczęście ognisk ro- 
dzinnych. 

Dziś w warunkach zaostrzonej walki obo- 
zu reakcji i podżegaczy wojennych przeciw 
ko obozowi pokoju i demokracji, — rola ko- 
biet, skupiających się w szeregach SDFK, li- 
czącej ponad 80 milionów członkiń z 48 kra- 
jów — jest szczególnie doniosła, SDFK jest 
potężną ostoją walki o trwały i sprawiedliwy 
pokój. 

Kobiety polskie przystępują da swego świę 
ta z poważnym dorobkiem. Coraz nowe za- 
stępy koblet, niedawno stojących na uboczu 


Od lewej M.C, Valllant-Couturier — sekre- 


tarz generalny, Dolores Ibarurl — wiceprzewo dnicząca, Eugenła Cotton — preewodnicząca 


Federacji, Nina Popowa — wiceprzewodniczą ca — delegatka ZSRR. 


OEwocna działalń©ość 


Prace Wydziału Kobiecego Zw. Zaw. Prac. Przemysłu Spożywczego 


„Nieomał jedną trzecią członków naszego 


Zika stónowia kobiety — powiada. nan |ale''qpecynkte kursy: de. ensilabatek, 


ob, Helena Kolasowa, przewodnicząca Wy- 
działu Kobiecego przy Zarządzie Głównym 
Zw. Zaw. Pracowników Przemysłu Spożyw- 
czego. — Związek nasz liczy bowiem około 
90 tysięcy członków — w tym 28 tysięcy ko- 
biet, Toteż nasz Wydział Kobiecy ma szero- 
kle pole do działania”. 

Z dalszych słów ob. Kolasowej dowiadu- 
Jemy się, że Wydział prowadzi ożywioną ak- 
cję uświadamiającą wśród pracowniczek, za- 
frudnionych w każdej z 13 branż tej gałęzi 
przemysłu. Jedrakże pracę organizacyjną u- 
trudnia fakt, że poza wielkimi przedsiębior- 
stwami państwowymi jak mohopol tytoniowy, 
spirytusowy, czy zapałczany, przemysł ten o- 
bajmuje wielką ilość drobnych zakładów pra- 
cy, wśród których poważną pozycję stanowią 
prywatne fabryczki. To rozproszkowanie utru- 
dnia oczywiście kontakt z pracownicami, utru- 
dnia też Wydziałowi orientację w panujących 
na poszczególnych zakładach pracy warun- 
kach. Wpływa też ujemnie na popularyzowa: 
nie Ligi Kobiet, wśród kobiet zatrudnionych 
w przemyśle spożywczym. 

Mimo tych trudności, charakterystycznych 
dla przemysłu spożywczego Wydział Kobiecy 
prowadzi wielokierunkową działalność. Szcze- 
gólny nacisk obok wspomnianej już wyżej 
akcji uświadamiania o roli i znaczeniu związ- 
ków zawodowych, kładzie się na sprawę 
szkolenia kadr działaczek związkowych. Tak 
więc w ciągu ubiegłych dwóch lat przeszko: 
lono w Centralnej Szkole Zw. Zaw. 79 osób, 
w tym 5 referentek na czołowe stanowiska 
związkowe. Ponadto w wojewódzkich szko- 


łach Zw. Zaw. (w Łodzi, Krakowie, Warsza- 
wie i Lublinie) przeszkolono 34 aktywistki 
związkowe. 


Nasza kronika 


MIĘDZYNARODOWY DZIEŃ KOBIET 
W PARYŻU. 


W ramach Międzynarodowego Dnia Kobiet 
odbędzie się w najbliższą niedzielę w Paryżu 
Szereg uroczystości zorganizowanych przez 
Światową Demokratyczną Federację Kobiet 

Punktem kulminacyjnym uroczystości bg- 
dzie pochód przez Wielkie Bulwary oraz zło- 
żenie hołdu Joanne d'Arc, Następnego dnia 
delegacje kobiece udadzą się do Zarządu Miej 
skiego i złożą petycje żądające: obniżenia 
kosztów utrzymania, ukarania spekulantów i 
usprawnienia rozdziału mleka dla dzieci, Na 
petycjach zebrano już w samym Paryżu dzie- 
słątki tysięcy podpisów. 


DZIEŃ 8 MARCA W ZSRR 

Z okazji Międzynarodowego Dnła Kobiet 
wielotysięczne rzesze robotníc radzi h pa- 
dejmują nowy wyścig nracv. bv uczcić swe 


| Międzynarodowego Dnia Kobiet włączają 


Wydział zorganizował w. Krakowie 1 Lubli- 
które 
cieszą się na ogół dużym powodzeniem. Po- 
nadto na wniosek samych pracownic stwo- 
rzono w Krakowie 2 kursy Krawiecczyzny, 
Ich powstanie powiłane było z zadowoleniem 
przez rzesze kobiet, pragnących zdobyć umie- 
jętność szycia na własny, domowy użytek, 
Pod opieką Wydziału pozostają też wszy- 
stkie instytucje: opieki społecznej. na. zakła- 
dach pracy — żlobki, przedszkola itd. W ciągu 
ubiegłych «dwóch lat wysłano na kolonie let 


Dziś 
kom modele dwóch sukienek i ubranka dla 
chłopczyka 5—8-letniego, 


przedstawiamy naszym _ czytelnicz- 


Pierwsza sukienka uszyta jest z cienkiego 
wełnianego materialu, Niezwykle prosta w. 
kroju przybrana jest dwiema kieszeniami roz- 
mieszczonymi na bluzce i spódnicy, Przybra- 
niem tej sukni jest haft wykonany włóczką 
angorową. 

sukienka — to model tzw. przerób 
stawiona jest z materiału gładkiego 
ckiej kraty, Zastosowanie karczka i ba- 
w barwie  kontrastującej z kolorem 
jest pomysłem, który umożliwi nam 
ż krótkiej sukienki, 


sukni 
przeróbkę starej zbyt. j 


Na ubranko chłopięce składają się spo- 
denki wykonane z jasnej szarej lub piasko- 
wej wełny i bluzka: uszyta z. granatowego 
materiału. Bluzeczka może być zapinana na 
zamek błyskawiczny lub guziki. 


święto sukcesami na polu produkcji, 
tego ó: 


Na czoło współzawodnictwa wysu- 


największych ‘zakładów 


kwy „Trechigornej Manu- 
ch zakładów i innych | 
się zakończyć 
na 


Przodownicy t 

dsiębiorstw zobowiązują 

wykonanie planu pierwszego kwartału 
ień 8 marca, Do współzawodnictwa ku © 


nietylko robotnice, ale całe załogi wielu przed 
siębiorstw przemysłu ciężkiego i lekkiego, 

Zorganizowano szereg ciekawych wystaw 
obrazujących chlubny udział kobiet radzie- 
ckich w ostatniej wojnie. 

W Centralnym Domu Armii Radzieckieji 
odbędzie się w najbliższych dniach zebranie 
kobiet — lekarzy wojskowych, sióstr miło- 
sierdzia i sanitariuszek, uczestniczek wojny) 


1941—45. Na ulicach miasta pojawiły się już 
barwne plakaty wydane ku czci Międzynaro 
dowego Dnia Kobiet, 


nie 6.200 dzieci pracowników i robotników 
przemysłu spożywczego. 

Wśród aktualnych zagadnień, omawia: 
nych ostatnio przez Wydział Kobiecy wymie- 
nić należy wysunięty przez ob, Kolasową wnio 
sek wybudowania prewentorium dla dzieci 
zagrożonych gruźlicą, jak również zagadnie- 
nie żłobków terenowych. 

W II Zjeżdzie Krajowym pracowników 
przemysłu spożywczego, który odbył się w 
Kudowie w dniach od 7 — 9 lutego, wzięły 
udział 24 kobiety. 


R C 
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wstępują fo Lig! Kobiet, liczącej przeszło 700 
tysięcy członkiń w 270 powiatach w 4.160 
kołach przy zakładach pracy, terenowych i 
wiejskich, 

Rośnie aktywność í świadomość koblet, 
Coraz jaskrawiej występuje poczucie współ- 
odpowiedztalności za losy Ojczyzny. Gorące 
pragnienie dać jaknajwiekszy wkład w dzielo 
odbudowy kraju, ogarnia coraz szersze war- 
stwy kobiet mlast i wsi. 

Zalnicjowane przez łódzkie tkaczki PZPB 
Nr 1 współzawodnictwo Imienia 8 marca pod 
haslem: „Kto więcej, kto lepiej, kto oszczęd 
niej” — zatacza szerokie kręgi, 

Ta wspaniała, nacechowana głębokim pa» 
trlotyzmem postawa koblet płonierek 
współzawodnictwa na rozmaitych odcinkach 
życia gospodarczego kraju — jest wyrazem 
zmian zachodzących w psychice kobiety, która 
z zacofanej, nie wierzącej w swe siły istoty 
— staje się, pełnoprawnym współgospodarzem 


Ojcryzny, 
EEPLFLFKAWOOKECHY 


Nasze przenisy gosnotarcz e 
KOTLETY Z PŁATKÓW OWSIANYCH 

Gdy woda wrze w garnku wrzucić do niej 
płatki oraz trochę tłuszczu, Zagotować a następ 
nie trzymać jeszcze jakiś czas na wolnym 
ogniu. Gdy dobrze się wypróży, trzeba ca- 
łą papkę wyłożyć na półmisek. Po ostygnię- 
ciu wbić surowe jajko, ewentualnie jajko w 
proszku, dodać sol! 1 pieprzu do smaku, ob= 
toczyć w tartej bułce 1 smażyć na gorącym 
tłuszczu, (Może być olej). Wszelkie możliwa 
sosy do tych kotletów są odpowiednie, jak 
również i ziemniaki i wszelkie jarzyny. 


PAFOAWALEAOWONELCOCNNA 


SAŁATKA 

Ugotować ćwierć kg dróbnej fasolki, kilka 
kartofli pokroić w kostkę, posiekać 1 cebulę, 
można użyć włoszczyznę z zupy, pokroić kwa 
szony ogórek, 1 lub 2 jabłka, dodać trochę 
soli i cukru do smaku, wlać 2 łyżki oliwy, 
wymieszać wszystko i podać do stołu, W 
ostatniej chwili dodać można buraczek krojo 
ny w kostkę, żeby nie zabarwił sałatki na 
czerwono. Zamiast oliwy robi się sos. Do 
szklanki śmietany dodać 2 łyżki musztardy, 
trochę soli 1 cukru do smaku, wymięszać to 


ESAE Ę ZEE 


Na od GLOS. 


Obywatelka Pelīyia Maciejko smoj-| Napisał Ste ński 
maala raptem na męża, zbladła i wy- AA ydy 
krzyknęła: 

— Boldziu, a bileż? 

— Mam — mruknął Poldzio — mam, 
dziesiąty raz pytasz... 

— Chciałam się tylko upewnić — za- 
szczebiotału słodko. — Żebyś potem 
kłopotów nie miał. Walizki poukłada- 
łeś? jy 

— Poukładałem. Przecież widzisz, że 
ich w ręku nie trzymam! 

— No, tak, ale zawsze lepiej spraw- 
dzić. Zawiąż sobie supel na krawacie... 

— Wiem, wiem — rzekł sirytowany 
Poldzio. —- Napisać jak przyjadę, oa~ 
dać szarlotkę cioci Meli, pozdrowić Ma: 
lanowiczową,.. 

— Bardzo dobrze — pochwaliła oby- 
watelka Maciejko. — A szalik owiń ko- 
ło szyi i uważaj! W pociągu jest duzu 
podejrzanych typków, na których trze- 
ba mieć oko. 


(zakrył oczy brewiarzem), damy (pi- 
snęła: skandal! ), solidnego pana (prze- 
tari nerwawo binokle), a przede w 
stkim męża obywatelki Pelagii, któ 
nie przestawał dawać chlopakowi syg- 
nałów przy pomocy kuksańców uszc2yp 
nięć i szeptów na ucho: „uwaga, to szit- 
ler — partia wnet doszła do skutku. 
Młodzian z dobrego domu siadł naprze- 
ciwko podejrzanego faceta i zaczął — 
przegrywać. Przed grubasem rosła gó- 
Ta pieniędzy 
mew 


E. Tam 


się im za te pieniądze należy. ące | 
Może nawet i jest w tym trochę praw: 
dy, ale już np. Kawałkiewicz yma! 
z Ubezpieczenia społecznego więcej, niż 
się sam spodziewał. Niby tytuł do tego 
posiadał, bo i choroba serca i wyczer- 


lustrował Adam Bieńkowski 


OKO 


— Dosyć tego! — wrzasnął w pew- 
nej chwili podniecony Maciejko, — To 
rozbój! Wstyd i hańba! 

— Tak, tak — potwierdzili chórem 
pasażerowie. — Nie możemy dłużej pa- 
trzeć na krzywdę dziecka: oddaj pam 
pieniądze i już! 

Ale oburzenie zgasło, gdy drab wy- 
prostował swą potężną postać i zapy- 
tał groźnie: co takiego? Ej, język za 

! — umilkli tedii, urażewi aresz- 
PWYPPYLEWONOAOOTYPOPAOKOWKAN 


o prośbie żony i przesłał list przez ja- 
kgs przyjezdną kobietę. 


„Nigdy nie byłem w żadnym sanatorium, 
toteż być może dlatego wydaje mi się tu 


trochę dziwnie. Przede wszystkim nie bar- 
dzo rozumiem, dlaczego mnie ogolili do go- 


Pociąg ruszył. Poldzio ścisnał w ręku 
bilet, policzył wzrokiem walizki, wzmoc- 
mil supel na krawacie, owinął szalik ko- 
| ło szyi i rozejrzał się po przedziale. 
| Pasażerów wyjątkowo było niewielu. 

— No, ten od okna — pomyślał Pol- 

d dzio — to w porządku: ksiądz. Ta pant 
— ha palce lizać, chociaż jedzie trzecią. 
Pasażer w binokluch — napewno ktoś 
solidny. Może nauczyciel, Ten młodzie- 
niec koło mnie — odrazu widać, że a 
dobrego domu... 

Spojrzenie Maciejki padło nagle na 
tęgicgo faceta, drzemiącego przy 
drzwiach, Zmarszczył brwi. Facet wzbu- 
dził w nim nieufność i. przypomniał 
ostrzeżenie żońy o podejrzanych typ- 
kach, na których trzeba mieć oko. 

Być może, grubas odczuł badawczy 
warok Maciejki, gdyż nagle otworzył 
oczy. Ziewiqł, przeciągnął się, aż je- 
usionka — zatrzeszcżała w ramionach, 
rozejrzał się po towarzyszach podróży $ 
huknqt tubalnie na cały przedział: 

— Ej, nudy, cholerne nudy, nieprawe 
daž, proszę państwa? 


W odpowiedzi ksiądz zanurzył nos w 
brewiarz, dama wzruszyła ramionami, 
solidny pan poprawił binokle, a Maciej- 
ko zdrętwiał od najgorszych podejrzeń. 
h Milczenie jednak nie zdetonowało oty< 
łego osobnika. 

— Zdałaby się jakaś godziwa roz- 
rywica — ciagnął, — Tyle godzin jazdy 
| przed nami. Mam karty. Możeby w 
„oko“, co? 

z pasażerów 


nie przyjął atrak- 

oyjnej propozycji. Grubas uśmiechnął 
h się ironicznie i — zaczepił bezpośrednio 
miłede młodziana siedzącego obok Ma- 

ciejki: 
| — No, a pan, młody człowieku? — 

rzucił cyniczifłe. — W pańskim wieku 
| powinno się lubić karcioszki, Zrobimy 
`~ partyjkę, hę? 

Maciejko kopnął ostrzegawczo mło- 
dzieńca, ale to niewiele pomogło: chło- 
pak był dobrze wychowany i nie umiał 
widać odmówić, Ku zoorszeniu ksiedza 


| powrocie. Pisz tylko, koel 


tej skóry i odebrali mi okulary, ale ten wy- 
soki pięlęgniarz, który SAR ordynato- 
ra, powiedział, że tak trzeba i że on nie mo- 
że robić żadnych wyjątków. Dodał również, 
że nie będę mógł korzystać a przyborów do 
golenia, gdyż się na pewno skaleczę, Bar- 
|dzo mnie wzruszył ten dowód troski z je- 
go strony. wyjął większość tutejscych ku 
racjuszy nosi brody". Ms 4 s 


panie nerwowe i ogôlna anemia, ale 
ostatecznie osób z takimi niedomaga- 
niami jest u nas do licha i trochę, a ile 
z nich dostaje skierowanie na kurację. 
Kawałkiewicz akurat dostał. Bardzo 
był z tego zadowolony. Żona Kawałkie- 
wicza też. 

— Fiu, fiu — mówiła — Sanatorium 


— doniosła rzecz. Wypoczniesz, zdro: | Po. paru dniach: Kawakiewiczowa | 
wie podreperujesz, nie sry mdłał otrzymała od męża następną wiado* 


mość. 


„Nie. W. czysto akurat t. sg penin me 
n - i racjuszy sanatorium jest 
wałkiewicz, zaopatrzony w skierowanie c Radi YA tu troshe kry 
lekarskie do sanatorium, piżamę, ! no i niewygodnie, Muszę jednak stwierdzić, 
 KYÓDYAKAAAAAYYAAEA AAAA ONOONO NANOVO NANA DADOV DANTO TEMATYKA AYYKARAIBY NANA DOWODY DYWAN OTMAANRRAIAR 


LUDWIK JERZY KERN « 
Obywatele, proszę się streszczać! 


OS. asy s 


w biurze, nie poznam cię w ogóle po 
hany! 


Upłynał tydzień od czasu, gdy Ka- 


Jeśli się zdarza w Kraju zebranie, 

W mieście, miasteczku, gdziekolwiek, wszędzie, 
Zwykle stu mówców przychodzi na nie, 

(A każdy ględzi, ględzi i ględzi. 


Radziłbym przeto napis umieszczać: 
„OBYWATELE! PROSZĘ SIĘ STRESZCZAĆ!* 
Napis dać taki —drobnostka, fiume. . 

Trochę wysiłku, Koszt minimalny. 

Mówca przeczyta. Mówea zrozumie. 

I zaraz skutek będzie realny. 


Powie króciutko. Nie będzie wrzeszezał. 
A wszyscy krzykną: „Jak ładnie streszczał!* 


Zamiast w pięć godzi, w dwie się uctiwałi 
I czas się wtedy nie będzie dłużył. 
I nikt nie będzie chrapał na sali — 
(A dziś niestety, chrapią niektórzy!) 
„PROSZĘ SIĘ STRESZCZAĆ! Obywatele!“ 
— Tak, taki napis znaczyłby wiele. 


f Ten skromny projekt do rąk wam dając, 
Wierzę w to święcie, Bracia Rodacy, 

Że napis wszędzie ten przyklejając 
Sporo zyskacie godzin do pracy. 


Dlatego wzywam z pasją: umieszczać — 
„OBYWATELE! PROSZĘ SIĘ STRESZCZAĆ!" 


A kiedy wreszcie po latach wielu, 
į Plon siejby widząc, umrę spokojnie, 
` 1 Ty, Nieznany Obywatelu, 
' Będziesz nad grobem mówił coś o mnie, 


To kiedy dojdziesz do „Dzieła Wieszcza” 
Możesz pozledzić, Nie trzeba strzeszczaćć. 


| JM z 
| szynę syntetyczna, która 


je: Str. t 


tą na młodzieńca, mie zdradzającega 
chęci do zaprzestania gry. Jeden Pol- 
dzio dyszał zemstą. 

— Czekaj, byku! — mruczał do sie- 
bie.—-Tylko dojedziemy do jakiej więk- 
szej stacji! 

Jakoż na większej stacji nustąpiła 
awantura. Maciejko, ksiądz, dama i so- 
lidny pan wybiegli pędem z przedziału 
po milicję. 

— Tak i tak — tłumaczyli posterun- 
kowemu. — Mamy oko na jednego, co 
grał w oko! Szuler! 

— Szuler? — rzekł surowo milicjant, 

‘Nim odpowiedzieli, dał się słyszeć da- 
leki krzyk: 

— Milicja! Pomocy! Milicja! — i 2 
pociągu wybiegł znajomy otyły facet. 
— Gonić — ryczał. — Taki młody w 
jasnym płaszczu! Uciekł 5 minut temu! 
Gdy wszyscy wyszli, wstał, wyjął re- 
wohwer i powiedział: no, a teraz, brat- 
ku; dosyć tej zabawy, dawaj jorsę, bo 
uly w łeb! Żałował jeszcze że tylko 
ja jeden w przedziale zostałem! 


AW OKAY WATA OWY PDS A AE WYZYWA EEEREN 


* Kuracja dla nerwowo chorych 


Mówią, że Ubezpieczalnie tylko $cia” | szczoteczkę do zębów i przybory do go- 
gają składki, a nie dają ludziom tego, co! lenia, wyjechał na kurację. Pamiętał 


że lmiacjusze stoją na wysokim poriómie 
spoiecznym i towarzyskim. Znajduje się 
wigo mp. Książe Mdivani, mąż nieboszozki 
Poli Negri, bardzo przyjemny. człowiek, 2 
zawodu inżynier. Umówihśmy się nawet po- 
jechać razem do Krynicy, gdyż książecin= 
śwnier jest wielbicielem Kiepury i ch 
obejrzeć jego „Patrie“. Pielęgniarz okaza 
się nieco brutalny. Trzeba ci wiedzieć, moja 
droga, że wielu kuracjuszy ma zwyczaj wy- 
śpiewywać w nocy głośno różne piosenki. 
Treść tuch piosenek jest wprawdzie niezro- 
zumiała, ale to nie powód, żeby ryczeć po 
chamsku na _ całą SA ej, wy tam, prze” 
stańcie wyć, bo mordy mporozkwaszam, 
Przypuszczam, że pielęgniarz. pochodzi e 
nizin“, 

Trzeci karteluszek od Kawałkiewi 
cza zawierał pewną propozycję: 

Jeżeli masz jakieś oszozędności, 3 
cię bardzo, prayślij mi je jal kli o” h 

jep — WYMYŚCE mir 

pierze, miele t= 


wę i robi lody. Jednocześnie. Wyobraź sobie, 
wkładasz do takiej maszynki moją brudną 


koszulę, a otrzymasz lody pistacjowe, które 
DAĆ lubisz tak bardzo. Oczy ie, 


Po miesiącu pewien komiwojażer do* 
starczył Kawałkiewiczowej dalszą por* 
cję materiału informacyjnego od męża: 


„Bardeo mi przykro, gdyż inżynier się Ra 
mnie obraził i w ogóle mnie nie poznaje, po- 
nieważ nie chciałem wyrażić zgody na urzą 
dzenie lodowiska hokejowego w Zatoce Pu- 
okiej, Zaprzyjaźniłem sie wobec tego z ma- 
Kownikiem, Bardzo porządny człowiek. 
Wczoraj w nocy odczytał mi rozkaz dzien- 
my, na mocy którego otrzymałem stopień 
majora i najwyższe odenaczenia' bojowe”. 


„ Kawałkiewiczowa nie  dokoficzyła 
tego listu. Tknęły ją najgorsze przeczu 
cia. Pojećhała nazajutrz do sanatorium. 
Akurat ordynator wrócił z nad morza 
i przyjmował interesantów. 

— Kawałkiewicz, Kawałkiewicz — 
zaczął powtarzać — Nie pamiętam. 

— To fen — pośpieszył z wyjaśnie- 
niem pielęgniarz w białym kitlu, puka- | 
jąc się znacząco w czoło — gwałtow= 
ny. - 

"— ‘Ata, już wiem — rzekł po narty- 
éle ordynator — Więe, o co chodzi? 

— Mój mąż, panie doktorze, nie jest 
+aden „gwałtowny”, tylko wyczerpany. 
A w ogóle dostaję takie dziwne listy, 
że chciałabym go stąd zabrać... 

— Zabrać? — zastanowił się ordy- 
nator — Hm, to bardzo ciężka sprawa. 
‘hyba na pani odpowiedzialność. Pro- 

*e podpisać to oświadczenie: inaczej 
VARIATÓW na wolność nie wypu- 
sŁczamy, - 


| 


Braga” awansu“ społecznego Eleonore Heimankowa 


Cyfry mówią : 
Głębokie przemiany, jakie* dokonały, się w 
Polsce powojennej uczyniły z kobiety*pełno- 
$rawnego członka społeczeństwa. Otwarły 
fią przed nią podwoje hut, fabryk, instytucji 
śbolecznych i naukowych, stała się wolną 
droga do zasłużonych awansów społecznych. 

Ponad 665.000 kobiet zorganizowanych w 
Bwiązkach Zawodowych pracuje na różnych 
Qdeinkach naszej gospodarki. Największa 
165: kobiet zatrudniona jest w przemyśle 
*iókienniczym. Liczba ich osiąga 130.000 co 
$tanowi ponad 50 prac. ogółu zatrudnionych 
% tej sałęzi produkcji, Drugie miejsce pod 
*zględem ilościowym zajmuje kobieta w prze 
*myśie metalowym, gdyż zatrudnionych jest 
46.000 kobiet — 15 proc. pracowników, W 
branży konfekcyjno-odzieżowej pracuje 33:000 
Kobiet, co stanowi 70 proc. zatrudnionych, na 
róliizaś 40.000 kobiet, a więc w stosunku do 
Żgólnej cyfry robotników rolnych 25 proc. 
Zmaczny udział kobiet należy zanotować na 
odciąku szkolnym, bo 40.000 osób — 60 proc., 
fmponującą jest: też cyfra 30.000 kobiet zrze- 
*ronych w Związku pracowników ' służby 
zdrowia, = 


f 
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rzewodnicząca ‘Zarządu* Miejskiego* 
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est jeden dzień w roku, który Świętu= 
ję wszystkie kobiety świata, 
ym dniem jest 8 marca, Dlaczego 
właśnie ten dzień? Dnia 8 marca 1909 
roku kobiety amerykańskie wystąpiły mani- 
festacyjnie do walki o prawo głosu w wy- 
horach do parlamentu. W 1910 roku na 
Międzynarodowej Konferencji Kohiecej w 
Kopenhadze, obradującej nad prowadzeniem 
dalszej walki o równouprawnienie kobiet, 
ustalono dzień 8 marca, jako międzynaro- 
dowy dzień kobiet. 

dzi: sej Polsce problem ten wydaje 
ę niesktualny. Ustawodawstwo Polski 
Ludowej zagwarantowało kobiecie całkowi- 
te zrównanie w prawach. Dziś widzimy ko- 
biety „na (naczelnych stanowiskach w każe 
dej dziedzinie naszego życiat politycznego, 
gospodarczego czy naukowego I kulturalne- 


l 


«| go. W naszym ustroju jest nie do pomyśle- 
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Wasto: „Kto szybciej lepiej i oszczędniej” 


podejmują kobieły całego kraju 


„Coraz Intensywniejszy jest udział kobiet 
%/aziele odbudowy kraju. We wszystkich dzia- 
%uch produkcji wśród przodujących w pracy 
$ebotników spotykamy. setki nazwisk kobie- 
tych. Tysiące kobiet bierze udział w wyścigu 

ecy wraz z swymi towarzyszami produkcji 
= mężczyznami. Zdinicjowany przez tkaczki 
PZPB Nr 1 wyścig pracy jest nową formą 
współzawodnictwa, w którym biorą udział wy- 
Yącznie kobiety. ` Uczestniczkom lej konkuren- 
©jl å przyświeca hasło — „kto. prędzej; lepiej 
W oszczędniej”.1W chwili obecnej w Łodzł w.34 
¥akladach * produkcyjnych współzawodnictwo 
fiędzy. kobietami * pod. tymi haslami * zostało 
Bódjęte. Obserwujemy. fut rezultaty ;tej akcji, 
föst odpadków w tych zakładachi pracy: po- 
*ażnie$alę, zmniejszyła. * Apel. łódzkich (robot- 
ifo znalazł 'oddźwięleiw całym kraja, przystę: 
hują do kobiecego wyścigu, pracy i włókniarki 


z Białegostoku, Bielska 4 Śląska. Idea tego 
współzawodniętwa podejmuje kobiety pracują- 
ce i w innych zawodach. Urzędniezki biuro- 
we Gdańska podjęły te hasła 1 wzmocniły dy- 
Scyplinę pracy — załatwiają szybciej 1 grzecz- 
niej klientów. Kobiety wiejskie powiatu byd- 
goskiego zadeklarowały 48 tysięcy godzin do- 
browolnej pracy w walce z chwastami przy 
drogach publicznych. W Garwolinie kobiety 
zainicjowały budowę ;przedszkoła i świetlicy, 
Rosnq z dnia,na'dzień szeregi kobiet, które sta- 
nęły do,wyścigu pracy,ł podjętego w imię ha- 
seł, których treść najlepiej do nich przemawia, 


„Wiedzą bowiem wszystkie, że ważnym dla qo- 


spodarki krajowej} jest: nie tylko wykonanie 
aleconej roboty —" wyścig o dlość, ale rozu- 
„mieją doniosłe znaczenie dla kraju jakości wy- 
konanej’ produkcji oraz zapobieganie: marno+ 
trawstwu surowca. 


OLK 


nis, by kobieta otrzymała mniejszą płacę 
— za pracę równorzędną z pracą mężczy= 
my. A jednak są kraje, kraje o t. zw. wy- 
sokiej cywilizacji, jak Belgia, Szwajcaria 
gdzie dziś j je kobiety nie mają prawa 
dziś jeszeze w Anglii, Ameryce, Szwe+ 
cji i Danii kobiety za tę sanią pracę otrzy- 
25 do 40 proc. niższą płacę niż 


o walki o wyzwolenie ż okowów starych 
przesądów stanęły kobiety calego 
świata, zrzeszone w AWIATOWEJ DEMO- 
KRATYCZNEJ FEDERACJI KOBIET. 
Światowa Demokratyczna Federacja Kobiet 
powstałą w kilka zaledwie miesięcy po u- 
kończeniu działań wojennych. Obecnie liczy 
ponad 80.milionów kobiet różnych ras — 
2.48 krajów. 3 
obiety,najboleśniej odczuły: skutki obu 
wojen, nie dziwnego więc, że zorganizo=« 
wały się, by walczyć z faszyzmem, źródłem 
międzynarodowego zła, by walczyć o trwały 
i sprawiedliwy pokój na świecie w imię do- 
bra swych dzieci i szczęścia swych ognisk 
rodzinnych. 
olska Liga Kobiet jest członkiem S, D. 
F. K. od chwili jej powstania. Przed. 
stawicielki Polski brały udział we wszyst- 
kich dotychczasowych zjazdach, 
D zisłaj, w dniu międz, 
ta kobiet, musimy uświadomić sobie ja- 
kie zadania stoją przed nami, kobietami ro- 
botniczej Łodzi. Wszyscy wiemy, że robot- 
nica łódzka zdała swój egzamin dojrzałości 
w najcięższych dla narodu chwilach dźwi» 
ganin z gruzów naszego przemysłu. Ofiar- 
nie stanęły do pracy, entuzjazmem swym 
porywając coraz szersze rzesze kobiet. 
becnie stoją przed nami zadania nie 
* mniejszej wagi w naszym życi poli- 
tycznym i gospodnrczym. Najważniejsze to 
jeszcze więcej i jeszcze lepiej produkować. 


CARREG Y1 GE” Sj a a =] 


Nie! -imolituce Attlee 1 Bevima 


Ruch robotniczy Anglii 


Na 20-tym Kongresie Brytyjskiej Partii 


| „Pan Morgan Phillips może nadal uprawiać swą nagonkę antykomunistyczną, ale nio 


rmient to w niczym faktu, że w ciągu ostatnie! 


h czterech miesięcy do Komunistycznej 


Parti] W, Brytanię zapisało się 7.000 nowych członków, z czego 4.500 ed chwil, gdy pam 
Phillips rozpoczęli swą kampanię", Tak pisat londyński „Dally Worker” w dzień po za- 
kończeniu 20-go Kongresu brytyjskiej part Komunistycznej. A dzień przed tym w ol- 
brzymiej sall Albert Hall, Imformując o stałym wzroście szeregów partii komonistycz= 
nej, sekretarz generalny Harry Pollit powledzłał: „Jest to rzecz majzupełniej zrozu= 
miała, Różnica między partią komunistyczną, a wszystkimi innymi partiami połitycze 
nymi w W. Brytanit we wszystkich zasadniczych sprawach jest ta, że tylko brytyjska 
partia komunistyczna posiada program, który może rozwiązać istniejący kryzys w in- 


/tereste całego narodu”, 


pm 

Rząd labourzystowsk: = prowadzi: W, Bryta« 
nię dojRaukructwa. ©": NOWSZA 
$orogafwytknięta przez " Churchiiacj po; któ- 
rej krocząteraz"Attlee 1 Bevin,/to!droga pro- 
wadząca ido kolonizacji Angli przez Stany 
Zjednoczone”, — powiedział Pollitt, Czy chce- 
„myjzniszczyć nasz wielki, przemysł? Czy, chce 
my, amerykańskiego; kontrolera nad naszym 
bidżetem? ? Czyłrzeczywiś-ia «uważamy, jak 
Bevia|1$ Blum, że śdea' suwerenności: narodo- 
Wej Jest? przeżyta 1 przestarzała?" 

f„NIEI" £—$ okrzyk delegatów, i zgromadz 
nychyw 'Allert Hall był. symboliczną odi 
dzią /calego?narodu angielskiego na te pyta- 
nia.A_w głębi sali nad podium w świetle re- 
flektorów widniał napis „O wolną i niezależ- 
ną Brytanię”. Pod tym hasłem obradował 20-y 
Kongres' Brytyjskiej Partit Komunistycznej, 

Na kongresie poruszono wiele zagadnień. 
„Plan Marshalla” 1 kontynuację przez rząd la- 
bourzystowski imperialnej polityki  torysówi 
decyzję rządu o zamrożeniu płac robotniczych 
i ograniczenia na rozkaz zza oceanu produkcji 
przemysłowej prywatnych przedsiębiorców bu 
dówlanych i problem równych płac dla kobiet 
ža równą pracę. Dyskusja nad wszystkimi 
tymi zagadnieniami była ożywiona i stała na 
wysokim ! poziomie. kę 


o- 


W czasie dyskusji w sprawie rządowego 
pfojektu zamrożenia płac Joe Mathews robot- 
nik z Harrow, cytując oficjalny dziennik par- 
lamentammy, zdemaskował demagoqiczne wy- 
wody Crippsa, jakoby w ciągu 1945 roku, za- 
lrobki robotnicze wydatnie wzrosły, ceny na- 
tomiast kształtowały się na mniej więcej tym 
samym poziomie. Joa Mattnews odczytał odpo 
wiedź Crippsa, daną przed kilku tygodniami 
jednemu z posłów, w której minister skarbu 
Jstwierdził, że w roku 1947 ceny artykułów 
konsumpcyjnych wzrosły .o 300 milionów fun- 
łów szterlingów podczas gdy zarobki robot- 
niczerwzrosły zaledwie o 78 milionów funtów 
ssteringów, „Rząd labourzystowski — mówił 
felejy Joe; Matthews — robi wiele szumu do- 
kola rzekomego zamrożenia zysków fabrykan. 
tów i kapitalistów, ale nie mówi, na jakim 
poziomie zarobki te będą zamrożone. Już dzi- 
śiai-zyski wielkich korporacji finansowych 1 


przemysłowych są przeciętnie o 20 proc, wyż- 
sze, niż w roku ubiegi 
„Tylko nowy. rząd oparty o lewicę, o zjed- 


zbiera siły 


Komunistycznej 

noczony ruch robotniczy może wyprowadzić 
w Brytanię e chaost, w Jaki wprowadziło ją 
prawicowe kierownictwo Labour Party, Tylko 
poprzez rozwój masowego ruchu robotniczego 
w miastach w fabrykach 1 na kopalniach mo- 
ża wyłonić stę przeciwwaga wobec obecnego 
prawicowego kierownictwa Labour Party” — 
oświadczył w imieniu Komitetu centralnego 
John Gollan. I w miarę jak na podium wcho- 
azil delegaci ze wszystkich części kraju I od- 
<zytyyalią raporty swych. organizacji, przyto= 
ozone 'przez nich cyfry 1 fakty świadczyły o 
tym, że powstanie masowego walczącego fu~ 
chu robotniczego w Anglią jest tylko kwestią 
CZASU. [WAB łą 


Ostatnie dni Hitlera 


(ciąg dalszy) 


Podnoszę: z "podłogi jakiś papter, Jest to do 
kument, który w pełni charakteryzuje meto- 
dy, stosowane przez Himmlera oraz jego lu- 
dzi, Nadpis na blankiecie SK głosi: „Ściśle 
tajne”, Lange pisze do naczelnika obozu w 
Ravensbruecku Zurena, który był znany z okru 
cieństwa w stosunku do więźniów. „Przeby- 
wający w pańskim obozie więzień, oznaczony 
Nr 2074 i skierowany do obozu przez SK. 
20.7-44, na mocy osobistego rozkazu reichs- 
fuehrera SS powinien być natychmiast straco= 
ny, Ale akt wykonania rozkazu należy zacho 
wać w tajemnicy, Sprawa oznaczonego w 
nia powinna być wycofana z kancelarii oboz 
osobiste zaś jego rzeczy należy zlikwidować. 
O wykonaniu rozkazu należy zawiadomić nie 
co później”. W ten sposób Himmler anonimo- 
wa zabijał ludzi... 

Na biurku znajduje się również inny doku- 
ment. Przytaczam go w dosłownym tłumacze- 


j 


tonów.! Szafa pelna sKorowldzów. Maszyny do 
pisania, Na biurku wśród podartych papia- 
rów — czarna naramienniki SS, kilka orderów 
oraz niewielka szablą oficerska wojsk SS. 
Prawdopodobnie to są Ślady panicznej uciecz 
ki jednego z adiutantów wszechmocnego za: 
stępcy Himmlera, Na szabli — wyrzeźbiony 
nadpis: „Mój honor — moja wierność!” Jest 
to osobisty aforyzm Himmlera. Bremt dość dzi 
wnie w zestawieniu z „rekomendacją”, jaką 
wydał mu Borman w swoim dzienniku, pisa- 
nym podczas pobytu w schronie razem z Hi- 
tlerem, Borman pisze tam dosłownie: „Him- 
mler = to ohydny zdrajcał”., 


Znajdują na stole tajne rozporządzenie Him 
mlera o skontrolowaniu dokumentów i perso- 
nalli wszystkich funkcjonariuszy wojsk SS, nie 
wyłączając nawet oficerów wyższych sza 
Chodzi o to, czy wśród tych  „najwierniej- 


niu, pozostawiając bez żadnych komentarzy. 
Na kopercie— nadpis: „Spadkobiercom Gu- 
stawa Bleier: Frau Bleier", 

Na pierwszej kartce napisane u góry: — 
„Kasa więzienna, Kasa otwarta codziennie od 
9-ej do f3-ej. 26-IX 44 rok." Dalej dzia tekst. 

„Prosimy o wpłacenia do kasy 838 reichs- 
marek 44 pt, tytułem niżej wyszczególnionych 
pozycji, W razie niewpłacenia w terminie gro 
zi kara”. 

Na następnej kartce — rachunek: „Wykona 
nie tryroku śmierci — 300, wydatki transpor- 
towe — 5.70, wydatki pocztowe — 12, koszt 
utrzymania w więzieniu w ciągu 334 dni a 
1.50 — 532,50, porto — 12 pf, Razem — 838 
rm, 44 pf”. Komentarze tu chyba są zbyteczne, 


GABINET KALTENBRUNNERA 
Obszerny i prawie cały pokój, Z okien wł. 
dać wewnętrena podwórko Gestapo. Wielkie 
biurko, zawalone zniszczonymi dokumentami 


i ahok stół, na którym znajduje się kilką.tele:1 


szych z wiernych”, jak określił swoich preto- 
rianów Hitler, nie ukrywa się czasem ktoś 
z oskarżonych o zdradę lub inne podobne 
przestępstwo. Rozporządzenie jest datowane 
z dnia 2 lutego 1945 roku, W ten sposób. Hi- 
tler 1 Himmler złożyli realny dowód „gaufa: 
nia” w stosunku do swoich najwiemiejszych, 


GABINET HIMMLERA 


Schodzimy do piwnic Gestapo. Właściwie 
to labirynt podziemny, do pewnego stopnia 
przypominający podziemny schron, urządzony 
pod Kancelarią Rzeszy. Jest tylko znacznie 
mniejszy i mniej „komfortowy”. Tu się enaj- 
dowały podziemna gabinety różnych „dygni- 
tarzy” Gestapo oraz pokoje dla pracowników, 
Panują tu teraz ciemności, Na podłodze: toz- 
pościera się dużo zerwanych przewodów tele 
fonicznych 1 elektrycznych, Fo gd 

Dochodzimy do małych drzwi w Eoficu cle: 
Na drzwiach 


"REA 


więto Kobiet. 


2 dajemy sobie wszystkie sprawę z tezy 
jak bardzo hitlerowski okupant gde- 
prawował naśze społeczeństwo. Kobiety po- 
winny stanąć w pierwszym szeregu do walki 
z kradzieżami, nadużyciami, w walce prze” 
ciw alkoholizmowi i prostytucji. Powinny 
dawać WZÓR UCZCIWEJ, OSZCZĘDNEJ 
gospodarki mieniem narodowym, 

P atrzymy z niepokojem na wzrastającó 

w siłę Niemcy, wspierane przes impo- 

rialistów amerykańskich. My musimy adbu+ 
dować się szybciej niż Niemcy, Dlatego mus 
simy pracować coraz iepiej, 
' Ų OBIETY MUSZA SIĘ ZNAJDOWAĆ 
-S W PIERWSZYCH SZEREGACH BU- 
DOWNICZYCH DEMOKRATYCZNEJ 
POLSKI. 

Z adaniem naszym jest mnożyć szeregi 
m = przodownić pracy. Pamiętać musimy 
również, że w jedności klasy 'robotniczej 
Jeży siła, Jedność działania jest warunkiem 
osiągania sukcesów. 

K obiety muszą dać przykład ZGODNEJ 
= S WSPÓŁPRACY na każdym odcinku, 

P omóżmy w zakładaniu żłobków I przed- 

„ szkoli, dokształcajmy kobiety zawodo+ 
wo, organizujmy stołówki £ pralnie, by 
ułatwić życie kobiecie pracnjącej. Wzmac- 
niajmy więzy solidarności międzynarodo- 
wej. Nieśmy pomoc walczącym kobietom 
Hiszpanii i Grecji. 

D ziś każda uświadomions kobieta, ko- 

bieta demokratka powinna znaleźć się 
pod sztandarami Ligi, gdyż od zwartości 
naszej organizacji, od  skonsolidowania 
wszystkich kobiet pracujących, od przyjaź< . 
ni narodów demokratycznych zależny fest 
pokój świata, 
UO ULU EU ŁU LULU 


Przemysł wełniany walczy o plerwszeństno 

We współzawodnictwie tkaczy pracujących 
na dwóch krosnach kortowych wyróżnili się 
w PZPW Nr 1 Stefan Szpakowski =+ 147,7 1 
Józef Kossakowski — 145,8 proc. + 

W PZPW Nr 2 odznaczył sią Ryszard Ba- 
wler — 157,6 proc. W PZPW Nr 3 osiągnęła 
Zofia Kocicik — 153,7 proc; Zygmunt Mor- 
ga — 153,6 proc, a Władysław Drożdżewicz 
— 1428 proc, y Haaa: 

W PZPW Nr 35 wyróżnili się: Franciszek 
SŚpiewiński — 143,6 proc, Jan Staszewski — 
148,2 proc, 1 Stanisław Grzybowski +— 142,7 
proc. W PZPW Nr 36 wysunął sią na eroto 
Józet Bednarek — 160-proc. Wacław Ebel u- 
zyskał 150,7 proc, Michał Habera 154,9 procz 
Jan Pawlak 154,8 proc. W PZPW Nr 38 uzy- 
skała Janina Kozielska 156,3 proc, Eugeniusz 
Rosiak 153,3 proc., a Ewa Krysiak 149,3 proc. 

W PZPW Nr 39 Józef Nowicki osiągnął 
160 proc, a Ignacy Szwanke 159,1 proa. . 


| aby wzbudzić należyta „zaufanie”, na drzwiach 


wymalowano czerwony krzyż, Ala ra tymi 
drzwiami znajduje się nie ambulatorium, lecz 
zamaskowany gabinet Himmlera, Szef Gestapo 
ukrył się pod Czerwonym 

Gabinet Jest mały { pusty, Nie ma tu ani 
mebli, anf rzeczy, ant nawet brudu. Obok ga- 
binetu malusieńki pokoik, Stoł tu łóżko, sto* 
lik, szafka i krzesło. Tu się ostatnio mieściła 
sypialnia Himmlera, Ale jakichkolwiek rze- 
czy lub drobiazgów nie ma i tutaj, 4 
PA 


TRUPY NA PODWÓRKU 

Wychodzimy na wewnętrzne podwórko Ge- 
stapo. Pierwsze; co się rzuca w oczy, to bun- 
kier, Jest trzechmetrowej wysokości. Ma 30 
metrów długości 4 10 metrów szerokości. Wła 
Ściwie, jest to schron w miniaturze, w któ- 
rym gestapowcy spędzali, ostatnio więcej cva 
su, niż w swolm gmachu, Tu się znajdowały 
małe, polowe stacje elektryczne, telefoniczna 
oraz wentylacyjna, Obecnie nie ma tam nic, 


gdyż wszystko zostało doszczętnie spalone. 
„ | Prawdopodobnie wnętrza bunkra podpalili sa- 
mi gestapowcy. BeA he ijra hah: 


' Eala 
Wprost z podwórza" przechodzimy do stynė 
nego więzienia „Kolumbia”, Była to straszli- 
wa katownia, do której Himmler wtrącał 
„najcięższy”, z punktu widzenia Gestapo 
przestępców, Dawniej w tym domu, miesz- 
<zącym się obok podwórka, była biblioteka 
muzealna, ' r % 

Na parterze znajduje się szereg cel — pe- 
paratek. Tego, co się działo w tych małych 
celach — nikt nie wie, gdyż nikt nie ocalał 
2 tych licznych ofiar, jakie na rozkaz FHimmle 
ra wtrącono da separatek_„Kolumbii”, 


"NID..e: n.)/ 


4 gi bitej 


Konfekcja święci Bzień Kobi ol 


, m Ë i 5 

; [51 Przemysł Komrektyjny, gatrudniejący B0 

$ 4 proc. kobiet, obchodzi uroczyście w roku bie- 
żącym Dzień Kobi 


5 -W niedziele dnia 7 bmi. o aj OS 
5 x Jodbędą się akademie okolicznościowe w Ośrat 
: Wybory do Rady Zakładowej PZPB w Rudzie Pab. DAR A a 
W PZPB w Rudzie Pabianickiej odbędą elę| z żadną partią, by! on „postracheń” wielu fw- swaim żywłolę. Stary dzialacz robotniczy} nr 3 organizuje akademie w P Gi 

wybory dò Rady Zakładowej 15 bm, Jak pra-| brykantów łódzkich. Przewędrował wiele fa-| uzysltał szerokie pold pracy team, gdy klasa| Piotrkokwse 295, oraz Ośrodek w świetlicy 
oowała Rada dotychczasowa? Przewodniczący | bryk, lecz w żadnej z nich długo miejsca nie | robotnicza walczy o poprawę swego bytu wy-|przy uł, Sterlinga 26. W poniedziałek 8 bia, 
Jej. towarzysz: Janie, za najpoważniejsze osiąg: | zagrzał. Nie chcieli fabrykanci bojowych: ro- piging pracą, Czego zdążył dokona w ciągu| odbędą się akademie w Państwowej Fabryce 
niącia w elcesis swej kadencji uważa: załal-| bolników. Do „oraka! przyszedł w 1942 ro: | tyeh kilku miesięcy — opowiedzieliśmy już| Kapelusey Targowa 2, f-mie Grabski — Por. 
wienie: sprawy przydziałów węglowych. Tego | ku. W niespelna rok po tym zostal aresztowa- | paktótce, a że poważna część zalogi PZPB| gonowskiego 56-58, Spółdzielni Wojskowej 
szmego: zdania: są i jego koledzy-radcy | ogół| ny w związku z „wsypą” — aresztowanie: łódz-|w Rudzie nie ma wcale zamiaru reżygnować| Piotrkowska 87, Spółdzielni Astra Jaracza 6. 
uslogi fabrycznej, Rzecz tu, na porór błaha,| kiej grypy PPR. Po wyzwoleniu — już nie ja-|x uczęstnietwa etareqo Kojownika w Radzie Początek o godz. 15,30, 

stanowiła atoli jedną x najostrzejszych bolą-| ka bezpartyjny, lecz jako członek PPR — | Załtładowej, o dalszej więc jego działalności| Wtorek 9 bmb. godz, 1430 Ośrodek 
„czek. | wszedł tow.Janic z powrotem w wir spraw |wypadnie nam chyba pieać mie raz jestcże:| Oddział C: O. godz. 16,30, ogólna akademia 
— Wiecie, jek dostawaliśmy wągiel — opo-| robotniczych PZPR w Rudzie, wolnych jaż| Kogo poza tym ze starych radców, i jakich | wszystkich pracownie spółdzielsi konfekcyja 
włeda tow. Janie — albo pył, albo: kamienie; | ( od okupanta, i cd starego Horaka, Gdy zac | nowych tida zechcw załoga widzióć w nowej| nych i firm prywatnych w sali klubu przy ul, 


"Je sam moine przydziałem podmurowałem so-| miesięcy temu objął funkcję przewadniczące: | Rudnie Zakładowej — o tym dowiemy się | Więckowskiego 28, (Obecność obowiązkowa), 

béo piwnicą. go Rady Zakładowej, znalazł cię naprawdgl w dniach rajbliśczych: 

-_ To wszystko naley już do DrZESZIOŚCI: | Pw w R RZE PR NARZ EE ER PE O R 

, Przewodniczący Rady wraz 2 przedstawieledami | $ i ER: i p ||  laflegsi po przemysłu l 
i robotnicz: i dyrekcji © Katowi- | | 4 

Be za aae poi 4 Racjonalne rozdzielnietwo mięsa dla ludzi pracy} „, necie m 

zadymy te dzo Ape OKZZ w przemyśle kanfekcyjnym pierwsze miejsca 


węgla od wiwa cake (Bycie boże iw Ośrodku Nr 1 zdobyły: Jadwiga Targaiska 
Dor Niott cale] algi PIE when. By jak|$ Zostalo stwierdzowe że. większość Za ` dostazcżekia: zakłsdowy. fioowcówerzcżnie (| (rojes), Maria Kabtnie (zwacżka), Kazimiera 
najerybciej odebrać swe kilkomiesięeme za-|) Kiadów Pracy rozprowadza przydsíelne ków, którzy z minimalny opłatą podjęliby $| Wikowska Mak yeti R ee prošowan 
le Postarano sią również o to, by roz-|) praes Rejonową Centralę Aprowisaogjną sie rozdeielniotwa. x A EETAS ORE I S 


' wózka węgla do domu wypadła taniej, niż do-|} mięso przy pomocy sił niefachowych, co Okręgowa Komisia Zwijzków Zawoda- l Sn JARE pna Feret 
i a adilan Olesia czasy odi Balede wpóww ujamale na rualaklikiwetwa= S ao się-do Wyrókoji Red Zr- U| a MSA wykaneareik — Maria. Waa, 
ub. roku, ma Rada t imme poważne: osiągnię: j twarza niezadowolenie 1 skargi odbiorców. Gt e s a sik. 


A (2-98: s H W Ośrodku Nr 3 plerwszą nagrodę zdobył 
spi Daunia, Gz ai zd oyżn ia kóz Ażeby tema zanoblec, Związok Mize  kladowych noszczególnych fabrylę aby w £ | „Aa Gościk (krojczy) i Maria pródata 


r mysłu Spożywozego deklaruje gotoweść fej sprawie porozumiały się ze Związkiem, (ewwaczka) a w Ośrodku Nr 4 — Antoni Faran 
ktm t fryzjerskim, wydatnie poprawił się przy (ktojczy) | Władysława Gomulak (szwaczka), 
dział ubra moboezych i fartuchów; CHOĆ Stan | mumua munum PEAT PRO AP EE PEERÓW yisi s 8 
mma: bita aleti- Gia: Jet: Jas Mosin. Dop | VEDO V EEA y EE eA SS E ER s A S OES R| ERSS SSE S) SSN y SE A: RE ST) ERRE) CES) aa y 
ważną. zasługą Rady, « przede: wszystkim jej | | WY à ' oi : 
sekretarza, tow. Kolinowej, będącej równocześ: |i żasmymi siżamui 
nie: przewodniczącą, fabrycznego koła Ligi Ko- eremana = | 
blet, fest założenie żłobka fubrycznego. Radcy a e « ë a 
mają zresztą na tym odetiku dalej idące pla- U || m y $ 
Ts m zd Pi | U MI eZAleŻnia się od imporiu 
l miały większe: wygody A Fi A 4 - ' 
Cro bay Pc ję Coraz lepsze zaopatrzenie techniczne przemysłu włókienniczego | 
paz! w Dodi, macta WDOWAdZAĆ pipaa ayeni Thinis t Artykułów. Tetdhinicz-y - Płodikeja abie zgrzebtanskiehi Która) w ro-| skich zastanie: przekroczony, a olbrzymie za 
zarządzenia Ministerstwa» Przemysłu, Której nych ma do zanotowanta: nowe, poważne: osiąg: | ku ubi wyniosła około 57 tysięcy: m bieżących, | potrzebowanie przemystu włókienniczego zo 
przeznacza. pół procent. funduszu płac na. tew. || ięcia na drodze do uniezależnienia przemysłu| winna w roku 1948 (według planu) wynieść| stanie w dość dużym stopniu zaspokojone. 
beżzyrotne e er losowe, Tow. Janis, jak| włókienniczego w Polsce od importu. [300 tysiecy metrów: Dyrekcja zapewnia jed-|  Wytwórezość tasmy ściernej, służącej do. 
również jego koledzy z prezydium, tow. Wa: Nasz przemysł artykułów technicznych. po- | nadt, żs plam ten będźie przekroczony | to zej reganeracji obté, rozpoczęta w roku ub. (15 ty< 
da — wiceprzewodniczący 1 wspomniana już| szedł po najsłtts=niejszej linii — szybkiej roz} śmaczną nedwyżką Jù w lutym rb. wyniosła | sięcy m bież), warośnie w 1.1948 do 30 tysię- 
tow: Kolinowa: uważają. jednak, że to, co już] budowy krajowej produkojł, Dzięki licznym| produkcje obić zgrzebiarskieft 23 tysiące me-| cy m, w śłość wytworzonych biegaczy wyniesie 
zrobiono, stanowi zaledwie ułamek_tego, co je- | Wytalizkom i ulepszeniom, dzięki twórczej fn-| trów bieżących (IT razy tyle co w Mitym'n ix) | w r bi około 51 milionów sztuk, czyki 210 pros 
entre zdziałać należy. | wencji! setek inżynierów, techników 1 robotni-| W marcu wzrośnie ona do: 30 tysięcy metrów, | cent produkcji zeszłorocznej. r 
— Już poczymiliśmy pewne kroki — opo-| ków udao się wytworzyć w Polsce wiele ar | W czerwcu — do 40 tysięcy m bież, Cyfry Niedawno: donosiliśmy, że udg się w Pól: 
włekdają towarzysze — by zorganizować zam-| fykułów, do tej pory u nas nie produkowa- | te rzeczywiście upoważniają. do. przypuszczeń, | eco poraz: pierwszy wyprodukować pieścienii 
kntętą spółdzielnię tobryczną, postawić pral:| nych. »« |że plan w roku 1948 produkcji -obić zgrzebłar-| (części) do rozporek, przyrządów umieszczo- 
nię, łaźnie, trzeba: też wporządkować szatni... | nych na Krośnie i 
Jak widzimy, radcy starają się możliwie |) f ai ja LI r 
najlepiej wykorzystać nawet ostatnie dni ewej| ` | i | 
Kadencji. Czy to jednak naprawdę będą dni r ? j 
ostatnie — jeszcze nie wiadomo: Wszakże wie- Ą J 
ht członków załogi chciałoby widzieć w nowej n F NOW 
Radzie Zełładowej niektórych 2 jej etarych 1008 fon produktów znajdzie miejsce przechowania: 
członków. Nie ma w tym nic däwiego, Npi| Wezoraj w Ghłodni Składowej odbyła: siaj — Obecnie przechowuje ona duże zapasy’ mię: 
kozi zc ph Amie” pavar uraczystaść w zwiąsca æ przediesminowynri su dai Fundisru Aptowlzacyjnego, magjazyni- tys 
NEA > jo WÓZ ian a ranie p |-zakańczeniem jej rosbudowy, » Je kilkantseie tysięty gęst mrożonych, których „sztuk. strzemiączek do: czółenek (20 tys, sztuk) 
zęby zjadł w walce z fabrykantami i eamacją. Zmaczenie chłodnictwa najlepiaf iltstrują( Z Wagonów eksportowaliśmy. w tym tygodniu | oraz: Ho mełulowych (9,5. mil. sztuk). 
Doskonaly tkan nie związany przed. wojną | SYY: W sześciu chłodniach, znajdujących sle "do Czechosłowacji. W'związku ze zbliżającym| Tyc wszystkich artykułów przed wojną 
ni wwa | W Kraja, niieszczą sią towary żywnościowe na | Sig sezorem nośności kur, chłodnia: przygoto-| u nas nie wyrabiano. Obecnie, dzięki rozwojo« 
sumę około 10 miliardów złotych, dk kz bwa ugi Ja zj Jara wiem RODE artykułów DA 
7 etare będą na rym "sezonie je-| nych, uniesależniamy się od zagranicy, za 
Chlodnia łódka. dzięki. kradytor, wzyka- | sjenttym i zimowym, ay w ten sposób uregu:| oszczędzamy dewizy, a rubryka FA toe | 
|| bym: e Państwowego: Banku: Rolnego, powięk: | |owuć ceny i dostosować je do możliwości bryczne z powodu braku artykułów technicz< 


szyła swą, pierwotną powierzeliniq 2060 mw. | świta i E > 
|do 3600 m kw, rozbudowując trzy wielkie kó-| 0 Pracy: nych karczy sią z miesiąca na miesiąc. (2) 


/||mory, które: pomieszczą około" 1000. ton rót- 
nych towarów. 


KURS FILMOWY 

` Zawładamia się, że ZWM-owcy, chętni na zy 
wyjane dw Franejt 1 Czechosłowacji ma 4-ietmi T j 
Ruro flimowy, mogą złożyć do Zmządtu Hódż- Stypendia „Unesca 7 
ktego — Wydział Personalny, pokój 6 — po-||  Ogloszona została ostatnio przez „Unos ię 
danie z małącmikami: żyrioryś, metryka uro-|ko* lista 144 etypendiów, przyznanych studen- W PZPB w Rudzie Pabianickiej w tkal- [frqczkowska — 178,8 proc, Michalina Ko- 
dżenia, swiadectwo’ szkolne, zezwolenie: opie-| tom I pracownikom naukowym — Polski, Cze-||| nina 8 krosnach uzyskały: Zofia Niewia- | lasifiska — 170,6 proc, Bronisława Krogu- 
kanów dla. niepełnoletnich, opinia: orqaniza-| chosłowacji, Belgii, Danii, Grecji, Folamdii, ||, domska 168,2 proc., a Marie Szymańska — |lec — 170 proc. Maria Pryczęk — 160,5 
cyfnm Filipin | Norwegii, Ponadto we własnym za-|| 160,8 proc, a na 6 krosnach: Natalia Mo- „proc, Józefa Soblerajczyk — 1878 pròbe 

Wanystki: przyjęcia: wide 1420 lat wy-| kresie Unesko” fitassuje 48 stypendiów 6-clo || drak — 1583 proc i Stanisława Boranow- |i Maria Brzozowska — 168 proc. 
ksśtałcenie minimum sofie podótawowa; min Wr Z nych dla pracowni” || ska — 159 proc. W przędzalni (3 strony) W. PZPB Nr 6 w przędzalni. wyrónity 
prata ki mig Hr postage w. dzie | ari Hra l jadin, qraž na studia nad|| wyróżniła się Józefw Grądzka — 167 proe, |sięx Wiktoria: Strumiiło'— 145,6 proc. I Ma 

FAROE y iiau i W PZPS w Pabianicach: w tkulnt úry= |ria Czaplińska — 144 proc W tkalni naj- 

skala Sabine Zych na $ romach INT pr., | lepsze rezultaty na! 6 krosnach. uzyskały: 
Władysława Raszewska na 6 krosnach — | Feliksa Marciniec — 161,2 proc, 1 Maria 
156,8 proc, ta „czwórkach Helena Świą- | Ługowska — 160,9 proc. na 4 kroshach 
tek — 169 proc. i Stanisława Bujnowicz — | Marfa Rajska — 152,3 proc, Maria Robert 
168,3 proc, W przędzalni wyróżniły się| 152,1 proc, i Janina Włodarczyk — 151,3 
Władysława: Karsz — 148 ppoe, orazi Jax | Proc. . 
nnim Antezak i Weronika’ Kaczorowska — Zespół Mañńkuta'— 130,3 proc, wyprze= 
PO 147,8: proc: „dził zespół Pacholaka — 126,2 proc. 

W'PZPB Ne 1 w talni (rosie naj- |. „W, PZPB NE 7 w tkalni (4 krosna) wy- 
lepsze rezultaty osiągnął: EEA CAE różniły się: Janina Marcinkowska — 171,4 
ski — 1592 proc. Dalsze miejsca zaję- |P"00 I Helena Kopacz — 1709 proc. W 
19: Józefa Seweryniik — 155,4 proc, Jó- | Przedzalni (3 strony) uzyskała Kornelia 
zefa: Krzyżaniak — 1540 proc. į: Genowefa | NOWA 147,9 proc, a Władyśtawa Jochim 
Ossendowska — 145,1 proc. W przędzalni | 140, Proc. 


sag ; W PZPB Nr 8 w tkalni pierwsze miej 
wyróżniła się: Bronisława Świt = 
M SEC Loda GWI an wa igi T E a Eh (6 krosien — 


Dalszy rozwój ruchu wielowarsztatewców 


w tkalniach lomwe fraianu cls 


b, W ciagu stycznia wzrosła w dalszym cią. czy obsługiwało już po' 16 automatycznych 
gu flość tkaczy” pracujących na czterech krosien. 


Wielowarsatatowcy obeługiwali już po- 
nad. 60 procent czynnych kroenozmian, Pra» 
szej ilości maszyn staje się Gd- 
ej regułą w przemyśle bawelnia- 


| krosnach (z 6937 do 7050). W jesrcze po- 
weżniejszym stopniu wztoste ilość tkaczy: 
| obsługujących sześć Krosien (z 1147 da 
1375). Poza tym w Końcu etycznia 24 tka- 


- Program radiowy na dziś 


Program na niedzielę: 7 marca: 1948: rota „Kamienny gość” — stüchow, wg: A. Puszkina 189 prac.). Na „czwórkach“ odznaczyły się: 
„708 „Zegarynka muzyczna”. 8,00 Dziennik, | 15725 J, S. Bach — Chorał g<moll i Koncert KRK A zp jana Helena Stolenwerk — 185 proc., Zofia: Bro 
8120 Program: dnia; 8,30 Muzyka: 8,50 Pgadan- | Włóski. 15,45 „Historia roku 1848" — odczyt AGY: ńska — 168 proc. 1 Krystyna Dawidzka 


ka Rodzin. Radiowych, 9,00: Nabożeństwo z ko|R. Werlfla. 15,55 Koncert Muzyki Polskiej. 
ścioła Mariackiego w Krakowie, 10,00 „Saba- | 16,40 „U Wujela Kluczyka na pięcioliaii, 1700 
łowa nuta” aulłycja słówno-muzyczna, 10,30 |-Audiycja dla: kobiet: 1705. „Podwieczorek: przy 
Muzyka popularna: 11.00. (£) Program na/dziś | mikrofonie”, 18,20 „Czarna. perła" — skecz. 
11,05. (£) „Na: widowni tygodnia”, 11,15 (B) | 18.40 Muzyka popularna. 19,10 „Nowe: książ- 
Nowe nagrania płyć marki „Melodie”, 11,30/(B) | ki”, 10,25 (Ł) Recital fortepi A. Tabzksdlatta. 
Rozmowa z. radiosłuchaczami, 11,40 (È) D. c. | 19,45 (E) „Zagadki literackie”, 20,00 Dziennik. 
nowych nagrań, . 11,50 (£)! Wiadom. dla radio-| 20,50 (£): Wiadom, sportowe lokalne. 20,58 (Ey 
wężłów wygłosi Dyr. Okr, P, R. A.i Śmiejan: | Omów, progr,. lok. na. jutro. 21,00: „Czechosło- 
13,04 Poranek symfoniczny muzyki rosyjskiej | wacja przemawia dm Polski”, 21,30: „Na: mt- 
(płyty), W przerwie — Radiokronika. 13,30 |zycznej fali". 2200 Muzyka taneczna, 22,45 
„Mickiewicz w r. 1848". 14,40 „Niedziela na| Wiadom, sportowe. 23,00 Ostatnia wiadomości 
wel”, 1425 „Dzielny żołnierz" — zagadka ra| 23,30 Muzyka taneczna, 24,00, (É) Koncert ży- 
dłowa. 14,35 Chwila Biura: Studtów, 14,40 (É) l czeń. 0.30 (Œ) Zakończ. aud. i Hvmnuś 


sława: Olejniczak — 135 proc. i: Bronisła- | __ 166 prõc: W PZPB Nr 9 w przedzalnt 
w Aak 14. proc, nai 3. stronach | (3. strony) uzyskała Zofia Dobrzyńska 149 

ryb PAEA wy ŻA |próc., a Stanisława Wilczak 1445 proc. W 
W PZPB Nr 4 w tkalni (16 krósien at- | tkalni na „szóstkach” pierwsza miejsce za- 
lomat.) odznaczyły się: Eugenia Walczak | jęła Feliksa Pakulska — 1594 nioc, na- 
— 157 proc, i Walentyna Laufer — 164 pr. | stepne Stanisław Kubik — 158,7 proc, 
W PZPB Nr 5 w prźędzalni (4 strony) | Władyslaw Krzemień — 157,2 proc, 1 Sa- 
wysunęły się-na' czoło; Maria: Błaszkiewicz ||bina Glink — 156,4 proe. PZPB Nr 22 
— 173 prom i Helena Janikowska — 147 | wyróżniły się prządki: na 4 stronach He- 
proc, Stanisława Wlazło (3 strony) osiąg- jlena Wojkowska i Maria Glińska po 160,1 
nela: 168 proc, a Aniela Żabicka 157 proc. | proc, na 3 stronach Władystawa Mamrót 


W tkalni (4 stro) wyróżniły stę Jadwiga'|t Stanisława Jerzak po 151,9 = 


7110-41 
= 10-72 


„ oczysta 


Nr 66 - 


a “GLOS PIOTRKOWSKI x 


— Str. 9 


Kronixa Piotrkowa 


Komu winszu emy 
Niedziela, 7 marca 1948 r. 
Dziś: Tomasza. 


KINO „BAŁTYK". Dziś film amerykański 
p. t. „On czy ona"? 


Młynarze granitowych głazów 


„Głos' z wizytą u ludzi, którzy mielą kamienie na „mąkę 


Tuż pod bokiem huty „Kary* w Piotrkowie 
znajdują się najdziwniejsze zakłady“ młyń- 
skie na świecie. Zamiast pszenicznego ziarna- 
wagoniki miejscowej kolejki wąskotorowej 
podwożą bez przerwy do jch huczącego wnę- 
trza bryły różnokolorowych głazów. Siwe od- 
lamy dolomitu, skały wapienne, grube bryły 
glauberskiej soli, czerwonawe szamoty i 
kwarce, cały świat kamiennych potworów, 
Już zdaleka dobiega uszu ciekawego przyby- 
sza huk i pomruk niezwykły, jakby w tej oto 
niewysokiej budowli pomieszczone były ja- 


Ważniejsze tels 
Urząd Bezpieczeństwa Publicznego 
Powiatowa Komenda MO. 
Miejski KomisariatMO. 
Straż pożarna 
11-13 Ubezpieczalnia Społeczna. 
10-70 Szpital św. Trójcy 

Pogotowie lekarskie: mocne telefony: 
11-13 od 21 — 7 rano. W niedzielę i święta 
dyżur dzienny w szpitalu św. Trójcy. 


10-49 
13-14 


Dyżury aptek: 
Dziś i codziennie do dnia 12 marca dyżuruje 
apteka mgr. Ryla przy ul. Słowackiego 1, 
— o — 
Redakcja 1 administracja „Głosu Piotrkowskie 


go” Plotrków Trybunalski, ul. Słowackiego 
Nr 26. Telefon 15-40 

Konto czekowe redakcji „Głosu Plotrkowskie- 
go”: Komunalna Kasa Oszczędności w Piotr 
kowie Nr 425. 


Administracja czynna od godz. 8 do godz. 16 
w soboty od godziny 8 do 13. 


L i > 
Potężne koła kruszą skały na k 


kieś przedpotopowe zwierzęta, które zgrzyta- 
ją, ryczą szamocą się ze sobą, aż ziemia drży. 
pod stopami. 


KAMIENNA MGŁA" 

Tow. Wólnieki — dyrektor robociarz — 
otwiera szeroko wrota, przez które bucha na 
nas pył białawy, duszący i ciężki. Ktoś wy- 
chyla się z tych „oparów“. — Nie oddychać 
przez usta! Uwaga! — kamienna mgła! 

Ogarna? nas ogłuszający huk, Szereg opas- 
łych maszyn-potwcrów drży i podskakuje 
nerwowo. Gdzieś od góry, z wierzchu sypie się 
w ich otwarte paszcze lawina najtrwadszego 
kamienia. Wśród przeraźliwego łomotu i zgrzy 
tu, poprzez gigantyczne koła idzie to wszyst- 
ko w dół, krusząc się, rozdrabiając „na drobny 
mak“ na mąkę kamienną”. Od maszyn posu- 
wa się „kamienna mgła", ogarnia nas jesteś- 
my całkowicie pokryci białym pyłem. 


TOWARZYSZ ŁUCZKOWSKI — KAMIENNY 
MŁYNARZ 


Tym królestwem potwornych 'maszyn-siła- 
czy, kruszących najtwardszy kamień na sypką 


amilenną mąkę | białą mąkę — włada skromny, słabowity czło- 
ANNAAAAAAAAYYAN ATAVAA MAATAN UAN VANNAK NAANA NANYANA AVAAN AAA OTTAWA YYY 


OOOO 


Że sporiu 


Z KIM I KIEDY BĘDZIE WALCZYĆ 
„ "CONCORDIA" 

Jak oficjalnie podaje komunikat ŁOZPN, 
kalendarzyk rozgrywek klasy „A“ na najblż- 
sze miesiące przewiduje następujące spotka- 
nia piotrkowskiego RKS „Concordia“: 

W dniu 21 marca zostanie rozegrane na 
boisku piotrkowskim spotkanie „Concordia* 
— Zjednoczone“, Początek ò godz. 15. W dniu 
4 kwietnia odbędzie się spotkanię „Concordii 
z EKS na boisku ŁKS w Łodzi, Początek o go- 
dzinie 16. 

W dniu 11 kwietnia „Concordia“ rozegra spot- 
kanie w Zgierzu z RKS „Boruta“. 


NOWA SEKCJA KOLARSKA 
Przy robotniczym klubie sportowym „Con- 


cardia" w Piotrkowie zosta?a zorganizowana lsie „i 


nowa sekcja sportu kolarskiego. Miłośnicy I 
zwolennicy sportu kolarskiego proszeni są o 
zgłaszanie się. Zapisy przyjmuje sekretariat 
RKS „Concordia* w Piotrkowie przy ul. Sło- 
wackiego 26, 


Z RKS „KORAB* 

Robotniczy klub sportowy „Korab“ jeden z 
najmłodszych na terenie Piotrkowa, prowadzi 
energiczną zaprawę swych członków. Trening 
odbywa się dwa razy w tygodniu w godzinach 
wieczornych co umożliwia członkom poszcze- 
gólnych sekcji odpowiednie przygotowanie do 
przyszłych sukcesów klubowych, 

Jak obecnie dowiadujemy się, sekcja gry w 
piłkę nożną weżmie udział w mistrzostwach 
piłkarskich okręgu wojewódzkiego w kla- 


, 


Z miasta i z powiatui 


AKADEMIA KU CZCI „DNIA KOBIET“ |cyjno-popularyzacyjne odbyło się w dniu 4 
W dniu dzisiejszym z okazji Międzynarodo- | marca przy udziale licznych przedstawicieli 


wego Dnia Kobiet odbędzie się w Piotrkowie 
w sali im. Kilińskiego przy ul. 3-go Maja, 
akademia urządzena staraniem 
piotrkowskiego oddziału społeczno-obywatel.. 


/ skiej Ligi Kobiet. 


Wobec ograniczonej ilości miejsc na sali 
wstęp na akademię tylko za zaproszeniami, 
które wydaje sekretariat Ligi Kobiet. Poza 
częścią oficjalną program Akademii zawiera 
część artystyczną, w której wezmą udział naj- 
wybitniejsze siły artystyczne naszego miasta, 

Początek punktualnie o godzinie 11-ej. 


REJESTRACJA DZIEŁ SZTUKI 


nia do rejestracji wszystkich przedmio- 
1 celem założenia odpowiedniej kar- 
toteki przez wydziały ministerstwa Kultury 
i Sztuki wyjaśnia się, że rejestracja nie po- 
woduje żadnego naruszenia tytułu własności 
właścicieli poszczególnych dzieł sztuki. Chodzi 
o skatalogowanie najwybitniejszych pozycji 
malarstwa polskiego i obcego celem ujęcia 
ich w odpowiednie rejestry. 


„SŁUŻBA POLSCE“ 


Na terenie powiatu piotrkowskiego jak rów- 
nież na terenie samego miasta prowadzi się 
w przyspieszonym tempie akcję organizacyj- 
ną „Służby Polsce*, Odbywają się zebrania 
organizacyjno-informacyjne, w teren wyje- 
chali odpowiedni instruktorzy, którzy rozwi- 
jają pracę organizacyjną w ośrodkach gmin- 
nych i wiejskich. Przystąpiono już do prac 
wstępnych. W Piotrkowie zebranie organiza- 


AMAAPALAWAAEYYCALYWA OWOCOWY AAAA OTAAAAAAAAAYANANY 


Akademia kolejarzy 


W dniu 7 marca br. Związek Zawo- 
dowy Kolejarzy w Piotrkowie — sek- 
cja kobieca, urządza z okazji „Dnia 
Kobiet“ w lokalu własnym przy ul. 
Legionów 8, «uroczystą akademię oko- 
licznościową. 
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iązku z wprowadzeniem obowiązku 


organizacji młodzieżowych. Postanowiono roz- 
winąć szeroką akcję propagandi wą na terenie 
pszczególnych organizacji młodzieżowych. 

Komenda powiatowa „Służby Polsce" mieści 
stę obecnie przy ul. Słowackiego 26 w lokalu 
byłego urzędu W. F. i P. W. 


DLACZEGO WYŚWIETLA SIĘ TAKI FILM? 


Do redakcji" „Głosu Piotrkowskiego" wpły- 
nęło wczoraj telefoniczne oświadczenie grupy 


czytelników, którzy protestują przeciwko wy- 
świetlaniu na ekranach polskich filmu „On 
czy ona”, gdyż w filmie tym bierze udział 
słynny prowckator antydemokratycznej roz- 
prawy w Hollywood, Adolf Menjou. 

Skargi tego rodzaju miały miejsce i w in- 
nych miejscowościach, w których doszło do 
wyświetlania tego filmu, Otóż trzeba wyjaś- 
nić, że „Film Polski* nabył ten film jeszcze 
przed prowokacyjnym wystąpieniem. Menjou. 
Wycofanie filmu z eksploatacji spowodowało 
by znaczny deficyt, gdyż za film zapłacono 
porą sumę. 


Ob. Zofia Gruszczyńska, — junaczka 
hufca przysposobienia Rolniczo - Woj- 
skowego Kobiet w Goleszach pisze do 
nas z terenu szkoły P.R.- W. w Gole- 
szach.: 


„Pracujemy w terenie, starając się, 
aby praca nasza nie poszła na marne, 
aby Ojczyźnie dać dobrych, rozumnych 
gospodarzy, kochających Polskę obywa- 
teli. Młodzież coraz chętniej zbiera się 
na ćwiczenia, coraz więcej budzi się za” 
interesowanie pracą przysposobienia 
rolniezo-wojskowego. f 

Ostatnio zorganizowaliśmy, w po- 
szukiwaniu godziwej rozrywki — wy- 
cieczkę do kina „Bałtyk“ w Piotrkowie. 
Młodzież z radością powitała projekt 
wycieczki. Zamówiliśmy traktor i poje- 
chaliśmy do dyrekcji kina. - 

Kierownik kina, ob. Sieciński bardzo 
przychylnie odniósł się do naszej próby 
wydania biletów zniżkewych dla ucz- 
niów PRW i szkoły PR w Goleszach. 

Otrzymaliśmy bony ulgowe, umówi- 
liśmy się co do terminu przyjazdu i wra 
camy do domu z radosną nowiną — be- 
dzie kinol 


Głosy naszych Czytelników 


W dniu wycieczki pada deszcz. Po- 
goda fatalna, nie dopisuje z samego ra- 
na. O godzinie drugiej po południu na 
plac szkolny zajeżdża traktor z platfor- 
mą. Wsiada do 45 chętnych zobaczyć 
film. Naglimy motorniczego do pośpie- 
chu. Po drodze zabieramy jeszcze 26 
chętnych. Deszcz pada, a raczej ciur- 
kiem leje — jest zimno i mokro. Do* 
jeżdżamy do kina na godz. 19-tą. Mło- 
dzież mimo fatalnej drogi nie odczuwa 
zimnaci przemoczenia, — na młodych 
twarzach widać zadowolenie i radość. 

Kierownik kina przydziela nam bal- 
kon. Ileż radości i uciechy! Rozpoczyna 
się film. Młodzież nie odrywa oczu od 
ekranu. Gdy na sali po zakończeniu fil- 
mu zaplonęło znowu światło młodzież 
chciała wybrać delegację i iść do kie- 
rownika kina z podziękowaniem. Lecz 
była godzina zbyt późna, trzeba było 
już wracać do domu. „Postanowiliśmy 
więc podziękować kierownictwu kina 
„Bałtyk“ za pośrednictwem „Głosu Pio 
trkowskiego". 


418 t) 


ste przyje sj pos" 
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„Kamienny młynarz" z. Piotrkowa 
towarzysz. Michał Łuczkowaki, 


wiek, stary towarzysz partyjny, Michał Łucz- 
kowski, Praca najcięższa w świecie, wśród ka- 
miennego kurzu, nie szkodzi mu jakoś na 
zdrowiu. Pracuje już tak kilkadziesiąt lat. 
I to jeszcze jak! Nie ma w Piotrkowie drugle- 
go takiego kamiennego młynarza, więc towa- 
rzysz Łuczkowski obsługuje dwie zmiany. 
Uczy drugich odpowiedzialnej roboty. Najróż- 
niejszymi nazwami kamiennvch gatunków sy- 
pie jak uczony geolog. Zna twardość każdej 
skały, wie jak się brać do najtwardszego ka= 
mienia, jak zamienić go w piasek sypki i kru- 
chy jak mąka, 


GŁÓWNY DOSTAWCA HUTY 

Towarzysz Łuczkowski jest głównym do- 
stawcą huty, Tam, obok, w piecach „Kar; 
wre praca bez przerwy. Co pół godziny trze- 
ba dosypać już to dolomitu już to wapienia. 
Trzeba nadążyć, trzeba sis śpieszyć! Tu nie 
może być żadnego postoju maszyn, żadnego 
odpoczynku w pracy. Brak odpowiedniej 
porcji „mącznego* pokarmu mogłoby zniwe- 
czyć całą pracę potężnej huty. 

Więc też „młynarz kamienny" dwoi się { troi 
w robocie. W ciągu długich długich lat jego 
pracy huta nie stanęła ni razu. 


MASZYNY-SIŁACZE 

Maszyny mielące kamienie na sypką mącz- 
kę — fo siłacze świata maszyn. Potężne koła 
wagi tysięcy kilogramów miażdżą najtrward- 
sze skały, jak kruchy cukier. Nic się im nie 
oprze. Zgniotą wszystko w szalonym wirze, 
rozpędzano huczące i groźne, 

A-nad wszystkim tym czuwa jeden słaby, 
drobny człowiek — towarzysz Łuczkowski, 
który „jak doktór" chodzi koło swych maszyn, 
przykłada ucho do dudniących bębnów I coraz 
to przykłada rękę do elektrycznych kontak- 
tów, by regulować robotę. 


H. R. 


W-dniu dzisiejszym zbiera się koło Polskiej 
Partii Robotniczej przy ŻWM. Początek ze- 
brania o godz. 10. 


Jutro, w dniu 8 marca o godzinie 16 odbę- 
dzie się odprawa aktywu PPR i ZWM. O go- 
dzinie 17 odbędzie się odprawa sekretarzy kół 
partyjnych, o godz. 18 zebranie sekcji prze- 
mysłowej. 


LZEREZOZYT ECOD ona an aaa a aae aao anai 
Ceny ogłoszeń 
W GŁOSIE PIOTRKOWSKIM 


za tekstem Nekr © Drobne 
do 70 mm 30 25 25zł za wy 
od 11-120 mm 45 40 raz Poszuk 
sd 121—200 mm 60 55 pracy 15 zł 
'A201--300 mm 75 85 za wyra» 
vvti 300mm 00 88 
pa — zc ay 
:54-21, Rea nocna 172-31. 


«i terminowy druk ozłoszefi 


Ze si ortu 


„kycia Partii 


MARESISTOWSKI KURS DLA NAUCZY- 


== Pf - Kamiński wyeliminowany 


zqozęskników kuray esłonków PPR | PPS 
s Półfinałowe walki mistrzostw Łodzi przyniosły wiele emocji 


pt. „Materializm hi- 

Wyniki walk, późfinąłow ych mistrzostw bok | ry odbył się na samym końcu. Zaczniemy je-j isarekiego 1 zasypujo 
leerękich seniorów. przedstawiają się mastępu-! dnak od niego. > l go lawina ciosów, z kto 
jaco: 3 h j rych kilka czyni pare 

wagą muszą: Różycki (ŁKS) pokonał Ada- PISARSKI ZNÓW ZWYCIĘŻA : wyraźne wrażenie. ©: 

© godz. 10-¢j w lokalu PZPB Nr 3] musa, (Concordia), a :Brzæska:; (Concordia) — TRZĘSOWSKIEGO 
tia ml. Piotrkowskiej 295 „Wólczanka”, O f Kamińskiego: (LKS), Wałka Pisarskiego z Trzęsowskim byta już 
mej, godzinie w lokala własnym przy ul. Waga. kągucia: Kamecki- (Zryw) ' pokonał 
Safin 26 Ośrodek Konfekeyjny Nr 4. O] Popicjatego. (ŁKS), a. Czarnecki (Zryw): znokau 


jednak znów do Pisar- 
. skiego. Wymiana szyb- 
czwartą z kolei, ale wezoraj steła na najwyż: o kich jak blyskawica 
szym chyba poziomie. Rył Ao boks w całym te iosów trwa do samego 
godz, 15-e] w świetlicy Śsbrycznej pray ul, | towa) iwi Li rundzie, zaliiakiega (IKP), go słowa znaczeniu. Obaj przeciwnicy zade- . = RT z 
Wółozańskiej-215 PZEW Nr 1 im. Waryńskie- | | Wagą! Jekka: Stefaniak (Viglotia) zwyciężył | monstrowałi wielką „ambieję perwa do Wat Aaea A praire PRAK 
5a. i Polusa. (Zryw) ) prac Areaan yi oaia; Ki. - skiego była w niej naj. 
SEANA KOL FME A je, a Mazor. (Tęcza), poko-| 7 chwilą odezwania eie gongu. obaj prze-| (4 RSN mniej widoczną, W su- 

W dniu dzisiejszym odbędą się następujące | "=! -Maciejczyka (onegte a v_|eiwnioy ostrożnie idą na-sibbie. Zbyt dobrze | SIĄ R mie zwycięstwo Pisar- 
zebrania kók A ółśradnia: Pié (Zryw) ząkwa-| się już znają, aby mamowali drogie sekundy| f Ki skiego nie może być 
RUDA PABIANICKA difi! wi i . 0. wskutek nadwa-j na wzajemne badanié się. Walka rozpoczyna ! kwestionowane: Trzęso- 


Olejnika (ŁKS), a Szczapiński (Zjednoczo-| się wymianą krótkich ciosów z półdystansu.| „.  Trzęsowski wskiemu jednak należą 
I 2 sede, dry: ste teconmotshwesi tt | sej yty gk (Front, Po chwili pisarski przechodzi do walki na dy-| o. y się słowa uznania, Wal- 
-B0. F 5 | stans, posiugując się coraż częściej i skutecz- | czył dobrze, lepiej niż poprzednim razem. 
GÓRNA DEWA > 3% e Semit RĘCE pokonają niej lewą prostą. Pieatski jest coraz agresyw- KAMIŃSKI WYELIMINOWANY -` 
! po. A miejizi rzestaje ani na chwile ataków.| . Pewnego rodzaju niespodzianką póifinā- 
O godz. 10-ej PKS sowskiegó WP. f jazy, nie zap. aj ję A lego „_B 
AA Pod koniec slareia jednak: Trzęsowskiemu wyj w seniorów byla porażka _ Kamiskiego t 
$RÓDMIEJSKA PRAWA Się 7 „Wczoraj sala Geye- Ww Brzóską. Brzóska potrafił zapewnić sobie zwyż 
O godz. 10-ej PPT {t „Hartwig”) s] ra” przypominała  łaż- “s m i cięstwo, zawdrięczając przede wszystkim lep- 
liig w zj Zapowiedź ponów- W. drugim słarciu Pissrski utrzymuje na-| €28) trzeciej rundzie, w której nie załamał się 
BAŁUTY A nego spotkania Pisar- i ey > | pomimo przewagi fizycznej i kondycyjnej 
O godz. 10-ej koła terenowe „Rogi'. „Teofi- fi + 8 skiego z Trzęsowskim | dal swą' przewagę, Trzęsoweki pozostaje | swego przeciwnika i potrafił go przytomnie sta 


16w", „Bablanioka”. Hp yz Ag) R wciąż w defensywie, chociaż odgryza się co-| pować. 

s f. 3 mych ciekawych Walk| maz skuteczniej. W połowie tej pundy Trzęso- Ładną walkę stoczyli ze sobą Różycki i A- 
PEPEROWOY STUDENCI SGH, WSGW, f sprawiło, że znów tumi okim wstrząsa połężny wiatp, który go ira- | damus. Pomimo porażki Adamus podobał się 
WSNA, PWSP, KONSERWATORIUM! widowni. Wałczył z wielkim sercem i pokazał 


W dniu 8 bm. (poniedziałek), odbędzie się fia w szczękę, I ta runda należy do Pisarskie-| niezły już boks, Z chlopca tego piotrkowia- 


rt: lokalu dzielnić rzejść przez í go: nie powinni mieć pociechę. 
kowej ab TETS T kc | giel nie mąleżoło do mej W trzeciej rundzie Trzęsowski nie mając| . Dobrze wypadł również Maciejczyk w spot 
R odziiie 20-0j, Obecność obówiązko- X 3 zy przyjemnych, ani] już nic do stracenia idzie vabank". To jesz-|kaniu z Mazurem. Była ta chyba najbardziej 
ietrojo k ej. łatwych. Ale dla do-| cze baśdziej rozgrzewa Pisarskiego. Pisarakie- | zażarta walka wieczoru. Obaj przeciwnicy. od- 


brego, boksu warta po-| go ciosy nabierają coraz Większej sily. W pe-| znaczali się wyjątkową odpornością i silnym 


Dnia: 8,3 br. o godz. 17-ej Posiedzenie Ple- |. Pr świ Wcko.| wnym momencie przy linach, łapie uciekają-| bardzo ciosem. Najsłabiej z Concordii wy- 
num Komitetu w Dzielnicy Staromiejskiej. w. W” iki istotnie ma] cego Trzęsawskiego (w łącie ma dwa proste | padł Ścibut. W spotkaniu z Rozparą walczył 
Sakala AER ENI NAPAA ze R. sars saly do ciekawych. | ciosy z lewej i prawej, które laduje mu w o-|bez głowy i zdradził, że z kondycją jego mie 
EAA EIEN PEARSA AREA, É Najciekawszą. z mich|kolicy żołądka i wątroby. Od'tej chwili w| jest coś w porządku. 


był pojędynek”Pisarskiego z Trzęsowskim, któ | Trzęsowskiego wstępuje: „Jew”. Rzuca się na peleti o gòdz. 19-ej odbędą «i 
W 23936 r. Medica USA atakował... 


Rekord świata w Łodzi! 
Aprewizacjj — podaje do wiadomości, iż za 


Aprowzach = podaja) do, jaranie k Za tydzień rekordy Polski zaatakują w. Łodzi nasi pływacy 


> * oŁódzki brasi Zwiążęk Pływacki przygotowuje dla. spórtowców Łodzi wielką „ jeszcze wszelkich etarań, aby zarówno siroma 
ŚRI ać kasty. używa lidze Jai 15 imprezę sportowaj, klózą. będą. Zimowe; Misirsostwæ Polski W pływaniu:ł skokach: Tar | techniczna jal i eportowa imprezy została po- 


Cony kart zaowafrzenia 
, W awiązku z zarządzeniem. Ministerstwa 
Mprowizacji z dnia 12, XM, 1947 roku $ 53 
w sprawie organizacji rozdziału kart zaopa- 
trzenia Zarząd Miejski w Łodzi — Wydział 


NK: min mistrzostw zosiał — jak wiadomo — wyanaczony na. 13 i 14 marca br.'a odbędą się jawiona na jaki naflepsz: ziomie, 
A Foa Aeh wproanga: t. wysosiędepało m M. ną nę jej YMCA. lipa zgromadzą zd starcie najlepszych zawod: | 30 SZ JUŻ DZIAŁ, ky (= 
Opl kasty C” 1/4M* WYDOBEG ai Sac SC 2e alaska, Giszewy, Krakowa, Bómorza, Wybrzeża, Dolnego Powoldnó już do życia na terenie LOZP Ko- 
Pi aty, kp. AE CEA IE przes "| Ślaska, Wzącławia i prodvd bnie także ze Szczeci. dë do finału żakwalifi- | misję Mistrzostw w składzie: Stanisław Piat- 


kuje się w Każdej konkurencji jedynie po 4-ch zawodników, zrózumiałym jest, że nie 
encbioranie wyższych opłat za karty jesil. bda onę.ópesłane masowa; lecz do Ładzi! zjddą rzeczywiście najlepsi, któy będą mieli | Szwankowski Tadeue: Gałęmowski I Teda 
puszczalne, sżaa3e "na. przedostónie siędo walk: finalowych, co' wzmoże atrakcyjność sporlową mi- | Leśniewski. Ze względu na wielką ilość prac 
Sledzia | mópnorvna ną kartki sLrzostw, % wstępnych zaproszono jeszcze do współpracy 
łyk Wyki W Lbdzi mieliśmy już podobną impiczę( dź nię powiodła cię, ale wynik Medici był od| mgra Michała Czarneckiego. Honorowym prae- 
Zarząd Miejski w Ło oda: fh ał | prżed wojsią, W roku 1938, oraz -w roku Gd rekordu świata niewiele gorszy, a fakt pozo- | wodniczącym Komisji Mistrzostw jest wicepre- 
Aprowizacji — podaje (z Na lomo: j A E= Akademickie Mistrzostwa Polski.. Będzie to | staje faktem, zydent miasta Łodzi oraz prezes ŁOŻP, ob. Sta- 
RAE OWE MZ Ty Rai enine] Sa | Wide trzecia! tego rodzaju impreza na terónie DLACZĘGO nistaw Duniak. 
BGA RER ZŁĄ kkr; yna) a | naszego! miasta SLAZACY SĄ NIEZADOWOLENI? Termin zgłoszeń zawodników do mistrzostw 
AE marze Rej siaci rożdłalacj oai Należy pakra pogłoski rozsiewane | Okręg śląski jest podóbna niezadowolony | już upłynął. W dniu dzisiejszym odbędzie się 
SĘ lo = wiącznie pra p będą naj Peet niektóre: kluby śląskie, jakoby pływał-| z decyzji PZP, przyznającej organizację mi-| w lokalu BZP w Poznaniu losowanie torów 
ia A tial ireal nia „Polskiej YMCA. „posiadała »nieprzeki e| strzostw Łodzi, gdyż satn chętnie by tę impre-| i przedbiegów. Losowanie odbędzie się w obeac- 
stępujące artykuły spoży' wymiary, są nieprawdziwe. „Wymiary pływal-| zę widział u siebie. Naszym zdaniem, decyzja| ności: zarządu PZP, przedstawicieli ŁOZP oraz 
KAT. II. Rar s, ni prędystynują, ja do kategori basenów, na| naczelnych władz pływaków jest najzupełniej| delegatów zainteresowanych klubów. 
na odcinek nr 20 po 1,60 kg śledzi, w cenie] których wszystkie wyniki, uzyskane zgodnie | słuszna, gdyż Łodzi impreza tego rodzaju jest 


paa fa Aa 
zł 18 za 1 kg. z przepisami, mogą być zatwierdzone aż do te. właśnie najbardziej potrzebna. Nasi działacze A ? 

AE ie Siale wriaczniać Ë zawodnicy zasłużyli sobie. m _ organizacjęj DZISIEJSZE imprezy sportowe 
ma odcinek nr 19 po 0,73 kg śledzi, w cenie I nie-ądzie indziej, a wlasnie w Łodzi, naj mistrzostw Polski zarówno ze względu na wy:| . Kalend: EE t SRA E 
18 złza 1 kg. pływałni YMCA, amerykański pływak Medica | eiiki, jak í wyniki pracy. PY jana a Ia |od pk 

KAT. IR. i KAT, IR RCA usiłować: pobić.w- roku 1936 rekord ówiata nat Łódzki Okręgowy Związek Pływacki poczy-| 2 Wyglada następująco: 


BOKS: W sali „Geyera" o godz. t8aj od- 
badą się finały indywidualnych mistrzostw 
okręgu. 


na odcinek mr 19 po 1 kg śledzi, w cenie zł 
18 za 1 kg. 

KAT. IR, RCA 
na odcinek nr. 20 po 0,50 kg margaryny, w ce 
nie zł'52 za 1 «kg. 

KAT. IRD3 1 KAT. IRD3 RCA 
na odcinek 21 po 1 kg śledzi, w cenie zł, 18 


400.m stylem dowakym, Próba wtedy copraw-|nił już dalekoidące przygótowania i dołoży. 


Sportowcy robotnicy 15 państw 


„walczyć. bedą ma wielkich igrzyskach w Paryżu 


PIŁKA NOŻNA: Stadion ŁKS-u gods. 13:30 
towarzyskie zawody ŁKS IB — Widzew TB; 
dil. 15.30 — towarzyskie spotkanie pomiędzy 
trzem Polski Wartą poznańską i reprezen- 
ją zawodników z czasów okupaci 


za 1kg, „ PARYŻ, -Czternaście państw, zagranicznych | prezie spodziewane jest również. uczestnictwo 
JA: TRD3, TRD7, IRD12 i KAT, TRDS, IRD7,| zapowiedziało przysłanie swych reprezenian-| zawodników radzieckich, WA an o godz, 11-tej odbędzie się mecz 
TRD12 RCA tów. na, „Robotnicze. Igrzyska Sportowe”, orga: | W ramach igrzysk przewidziane eq rozgryw. korę RAA klasy Ę pomiędzy Borutą a Le- 
na odcinek nr 22 po 0,5 kg margaryny, w ce-| nizowanć w Paryżu przez francuską Robotniczą | ki piłki nożnej koszykówki, zawody lekkoat-| © zas krową s” boisku Zjednaczonych 
nie. 52 za 1 kg, Federację Sportową. Udział w tej imprezie za- | letyczne, pływackie, gimnastyczne, tenisa sto- m ASPO Widzewem ligo- 
KAT. I. ZWYKŁA powiedziały 'mastępujące państwa: Polska, -Cze-j towego, piłki ręcznej, tenisą i rugby, wym, 


„| chosławacja, Bułgaria, Rumunia, , Jugosławia, Robotnicze Paa i Sportowe bedą więc] ZAPASY: W Zgierzu odbędą się n godz. 17 
Za! RA rż ky Węgry, Austria, Belgia, Albania, Szwajcazia,| manifestacją  tężyzny fizycznej ludzi pracy| zawody o mistrzostwa okręgu pomiędzy zespo- 


ti tami Boruty i Wimy. 
KATA I KAT one mca | O PIEKA RECZNA: W sadach Hiletowa i YM: 
kz i se ig po zgatyny % CA od. godz, 9-tej.— dalsze boje w sia 


7 2 e e 
3 i koszykówce żeńskiej i męskiej 
KAT, „C” i KAT, „C? RCA Z ł d j] t lski 
a KAT C" LKAN iG BGA iiy w [e | e z 1 e siwo Polski zespołów, należących do ZRSS. 


x = j - E W godzinach popołudniowych w sali YMCA 
cenie 52 zł za 1 kg, - + > ` na wi ks TU skal — finały i rozdanie nagród. 
Wydział zaznacza, że termin realłzacji wy- w ` k ę L ę == ho 


a z dniem A . PIN KRD A w. r y F 
kiga m anarai aa farmi. | © SAG Okręgowy w Łodzi rozpatrywał epra-| miesięcy więzienia z zawieszeniem kary na 3| Dz} nadzwyezaine zebranie 
nie żadne rekiamacje nie będą uwzględniane. wę Mariana Szymczaka, oskarżonego o popeł-| lata, Po wyjściu: ‘z aresztu prewencyjnego Wł. Zw. KS P ehój“ 
Całkowite koszty transportu 4 opakowania nienie; „całogo szeregu większych i mniejszych Szynnik nazyjechśł ponownie pod todi . Zw. K.S. „Przebój 
wyżej en radzieży. | angażował się do pracy u'Zygimuntą Roraw. ra 5 „KS 
WPA et eee wod ny "Na Baz | sądowym ustalona, iż w! cza- | skiego. Przy pierwsżej, dogodnej okazji ukradł| e AEETIS AZ wę 
Apak był zatrudniony, w ża-| mu 19 tysięcy złbtych oraz skórki futrzani pips aonan WE ZKE cay åzwy- 
ajewskiej (pod; Łodzią), ko-| i zbiegł. i „Zw. K.S. v 


‘Kto pierwszy? 


r p Chwilowe nisobecnošci «wej chle-| „ Szymcrak zostat jenowu aresztowany. dnia COŚ AT LONE 
5 ciego marca w przemyśle bawełnia- | podaw zk jej 13-lehfie-| 7 grudnia ub. roku, gay jechał z Wrocławia do) Sai 
nym najlepsze rezuliaty osiągnęły PZPB Nr] go yna! a następnie 'plądrował szafę z gar-| Sieradza pośpiesznym — bez biletu. s J 7 
16 (128,4 proc.) derobą, twtradł Zegarek i 17 tysięcy ziotych go-| Sąd Okręgowy w Łodzi 'ekazał Mariana J WIECZÓR: NIEDZIELNY 


i i Y Jan | tówką, po czym zbiegł Szymczaka. na'5 lat'i 6 miesięcy więzienia,| Zarząd Łódzki Związku: Wałki Młodych 
WADA, | Wda Nea W "parę dn później Szymczak EEA AEAN SORRA nat JARO (ADA włosa DOW | aaa. w lÓdzieE, AGA: tona (tur God 
PZBB Nr 22, PZPB w Pabianicach, w Rudzie | do teie zagrody i zikilkoma wspólnikami wy-| mu karę w górnych granicach sankcji, przewi-| 17-tej w lokalu własnym (Plac Zwycięstwa 13) 

LII o EaaniłowialtZalcwie kradł kohia oraz wóz na gumach: dzianych w odpowiednim paragrafie Kodęksu | „Wieczór niedzielny" z następującym progia- 
dż ONAR dy a ED Po pewnym czasie Szymczak stanął przed| Karnego. mem: Pogzdanka pt. „Powstanie życia na zie- 
Najsłabsze wyniki notowały: PZPB Nr 14! Sądem Grodzkim, pad zarzutem śkilku innych, Sździ! eedęia Białoskórski, oskarżał prok: | mi i pochodzenie człowieka”, bogata- szażć-4i- 
1 REBR Nr 9. drobnie | Qgilba. i $ lystyczna. Wstep: wolni 


